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tąd echo budzi w Europie nadzieję albo nieci soi „gz posiedzenia kongres nauczycieli 0- 
Wi Ż Sonan iSi _|ciemniałych, a zaraz po nim rozpoczął obrad kon- 
obawę. Wiemy, że aby podźwignąć się naro gres rolników niemieckich. pielę pin dE 
wy lekarski (od 1go do 9go września) i kongres 
statystyków, stoją następnie na najbliższym planie. 
Zapowiedziany do Norymbergii kongres socyalno- 
demokratyczny, został za inspiracyą z Berlina ZA- 
bronionym i odbyć się ma podobao w Turyngii. 

W dniach ostatnich Kraków kilkakrotnie bywał 
wspomniany W dziennikach tutejszych. Powodem 
do tego był artykuł wasz w sprawie obsadzenia 
posady prezesa Sądu krajowego w Krakowie, w któ- 
rym wspomniano zaszczytnie o kandydaturze na 
ten urząd p. Antoniewicza, znanego w kołach u- 
rzędowych i prywatnych z czasów swego urzędo- 
wania tutaj, i w najlepszy sposób wspominano. ;, 
Rozgłos ten nie pozostanie prawdopodobnie bsz 
wpływu. aam 

Pisać muszę nareszcie nie obojętną dla świata 
handlowego wiadomość, że rząd rumuński póstą- 
nowił zbudować linię kolei z Galaczu przez Ka- 
hul i Belgrad do brzegu morza Czarnego, 8 budowę 
jej oddać towarzystwu angielskiemu Marchal i Kul- 
len. 

Przed kilku dniami niesumienny jakiś człowiek 
zakupił za kilkanaście reńskich towarów w sklepie 
i zapłacił za nie papierkiem 50 rublowym, z któ- 
rego mu kupiec zdał resztę, nie wiedząc, iż ten 
bilet bankowy należał do dawnych, z obiegu wy- 
wołanych papierów. Wiadomość ta powtórzona 
przez dzienniki wywołała na tutejszym targu wok- 
slarskim taką nieufność „ku biletom bankowym ro- 
syjskim, że z trudnością tylko, pod rozmaitemi 
zastrzeżeniami i po niskiej stosunkowo cenie mo- 
żna je na monetę austryacką wymienić. 


Wiedeń 17 sierpnia. 


letz tylko faktu, a jak: teraźniejszy, przypad- 
kowego poróżnienia się. Nie wiemy też, czy w cią- 
gu tych kilku godzin między napisaniem niniej- 
szych słów a ich wydrukowaniem nie zostanie 
on obalony jaką nową rewolucyą, która przy- 
niesie całkiem inną formę i rządu i państwa. 
Bo w tym nieszczęśliwym kraju jak w kalej- 
doskopie coraz nowe grupują się formy, choć 
najczęściej z tych samych żywiołów. Nic tam 
dziwnego ujrzeć republikanina, który jutro 
zostaje karlistą lub odwrotnie; jak widzieliśmy, 
że ci sami wyborcy dawali Izbę kortezów Taz 
poraz przyjazną Izabelli, Amadeuszowi, repu- 
blice umiarkowanej i socyalno-federalnej : wszy- 
stko tam razem się mieści od legitymizmu aż 
do Komuny i Internationala, od wojsk naro- 
dowych aż do kondotierów i prostych band 
łupieżców. 

Straszny to widok przedstawia Hiszpania, 
bo nietylko stronnictwa ale i ambicye ludzi 
robią na niej experimenta. Jakiekolwiek teo- 
rye albo doktryny polityczne i spółeczne po- 
jawią się we Francyi, czy one były owocem 
hiper-produkcyi i wybujałości chorobliwej, lub 
skutkiem zgnilizny moralnej, przeszczepiają je 
wszystkie w -Hiszpanii. 

Straszna wojna, jaką przebyła Francya, 
i straszniejsza od niej rewolucya Komuny, nie 
zniweczyły tam jeszcze do szezętu sił narodu. 
Na zepsucie moralne, z którego wyrodziła się 
zgnilizna polityczna i na gangrenę znaleziono 
tam jeszcze silne Środki desinfekcyi i nóż 
chirurga. Aby jednak po ciężkiem osłabieniu 
z utraty krwi i pasowania się organizmu z 
chorobą odzyskać zdrowie, potrzeba długiej 
i bardzo oględnej kuracyi. Przedsiębrał ją 
zwolna rząd 4go września, miarkując się w 
środkach swoich; dla wielu jednak działanie 
jego zdawało się być zbyt powolnem i nie- 
pewnem a nie dość stanowczem. Rząd 24g0 
maja silniejsze już dozy zadaje i energiczniej 
działa, a teraz są tacy, eo heroiczny dora- 
dzają środek— restauracyę monarchii. Jeśli zda- 
nie ich przeważy, nie możemy powiedzieć je- 
szcze, czy tą drogą Francya powróci do zdro- 
wia. Wielka to próba i trzeba wielkiej odwa- 
gi i pewności siebie, aby się zdobyć na krok 
tak stanowczy. Widzimy do niego przygoto- 
wania, ale nie wiemy jeszcze, czy liczni prze- 
ciwnicy, których czujność trzeba uśpić albo 
opór rozbroić, nie stawią nieprzepartych prze- 
szkód, co znów wprawiłoby Francyę w wstrzą- 
śnienie mogące zniweczyć wszystkie dotąd 
około jej podźwignięcia łożone starania. 

Stoimy więc przed wielką zagadką przy- 
szłości, od rozwiązania której zależą nietylko 
losy Francyi, bo pomimo ciężkich i srogich 
nieszczęść, przez które ona przeszła, mimo 
zgubnych wpływów, jakie chorobliwy stan jej 
społeczeństwa wywierał na zewnątrz, jeszcze 
w niej spoczywają zasady idei moralnej, uczu- 
cie wolności i sprawiedliwości, a jak z niej 
wyszło złe, które wiele nieszczęść światu przy- 
niosło, tak z niej jednej tylko wyglądać mo- 


szych tak zwanych „moralnych zdobyczy“ — 
termin używany w Prusiech przed r. 1866 — 
a które, jak odtąd się pokazało, były tyl- 
ko przygotowaniami do zdobyczy materyal- 
nych. Przez politykę więc wewnętrzną nie- 
miecką , anti-kościelną w Austryi, 0 „morąlne 
zdobycze“ kuszą się Prusy teraz. Opuszczona 
przez naturalnych swoich sprzymierzeńców Da- 
nia, zmuszona jest szukać u nich opieki, a za 
to dostarczy im marynarzy, jak dostarczyła 
im już w skutku wojny najpiękniejsze porty 
na północy. Królewicz pruski w gościnie na 
dworze szwedzkim przysposabia przymierze 
Prus z państwami skandynawskiemi, 4 w związ- 
ku z tem zostaje myśl zwrócenia Danii wąz- 
kiego skrawka Szlezwiku. Spełnienie tak dłu- 
go ociągane artykułu 5go traktatu praż- 
skiego, pochlebiać będzie Austryi, jako je- 
go poręczycielce, ale w zamian za ten pas 
ziemi owładną Prusy całą Danię. Ruch re- 
ligijny w Szwajcaryi i koleje żelazne dają 
w tym kraju przewagę Prusom nad wpływem 
francuskim, i obu temi drogami przysuwają 
się Prusy do Włoch, Z któremi je już wiąże 
wspólny interes przeciw Watykanowi. 

Już to, cośmy dotąd wskazali, wystarczy- 
łoby na nieprzebrany Zapas materyału poli- 
tycznego, na którego brak żalą się obecnie 
realiści polityczni, dotykalnych faktów szuka- 
jący. A jednak mała to dopiero część spraw 
politycznych naszego Czasu, jedna zaledwie 
strona obrazu, jaki się nam przedstawia. 

Włochy osiągnęły jedność, lecz ta nie za- 
pewniła im jeszcze narodowego rozwoju ani 
siły. Polityczne ich znaczenie nie odpowiada 
wcale sumie tych wpływów, jakie miały przed 
laty kilkunastu pojedyncze ich części. Uwol- 
nione z pod cisnącej je przewagi Francyi, 
zupełnie bezpieczne 0d Austryi, od innych państw 
oddzielone, są jednak ciągle- jeszcze polity- 
cznie spętane. Mimo zaboru dóbr kościelnych 
nie przełamały dotąd kłopotów finansowych, 
chociaż prawie bez kosztów przyszły do zje- 
dnoczenia; nie rozwijają się handlowo, lubo 
mają za sobą tradycyę bogatych republik 
swoich kupczących i otwarte do koła morze. 

Hiszpania po długim szeregu rewolucyj do- 
szła do ostatecznych granic rozstroju i zmie- 
rza do rozpadnięcia się na cząstki, z których 
pracą wieków i ofiaramikrwi powstała. Myśl 
rozbicia państwa — a wylęgła się nietylko 
w głowach tej partyi rozkładowej, która ne- 
guje. narodowość i stawia w życiu publi- 
cznem i domowem iudywidualizm, to jest ego- 
izm jako zasadę bytu, ale rozstrój ten i dą- 
żność do rozpadnięcia się doszedł nawet w 
tym patryotycznym narodzie do steru wła- 
dzy, bo rząd i reprezentacya kraju zajmują 
się konstytucyą gotującą takie zatomizowanie 
narodu. 

We wszystkich tam sferach walka o byt, 
którą materyaliści mogliby wziąść za studium, 
a ujrzeliby w niej najrozleglejsze wcielenie 
swej doktryny. Walczą tam bowiem zarówno : „MO 
pretendenci do tronu jak i do prezydentu- |żna ocalenia od grożąceB0 całej ludzkości de- | 07y% wier at oka 
ry, rząd zaś prowadzi podwójną wojnę, bo jspotyzmu, którego żelazna ręka uciska wschód Dla ludzi fachowych nie mało zajęcia przyjem- 
z Karlistami i z nieprzejednanymi, a jednakji Środek Europy. Z natężoną też uwagą Śle- | nego i umysłowo kształcącego nastręczają kongre- 
sam nie jest najwyższym, wypływem prawa, | dzimy każdy objaw we Francyi, a każde stam- |sy naukowe, kolejno się tu odbywające. Zaledwie 
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Zdaje się na pozór, że wielka cisza poli- 
tyczna świat owładnęła; zewsząd też słychać 
głosy o posusze politycznej, a nawet same 
dzienniki wtórują im, gdyż nie codzień mają 
świeże a ważne fakta dla zaspokojenia cieka- 
wości publicznej. Wszelako nie pamiętamy 
epoki tak ważnej i tyloma uderzającemi na- 
cechowanej zjawiskami; nie pamiętamy epoki, 
żeby naraz tyle co obecnie nasuwało się do 
rozstrzygnięcia wielkich kwestyj w zakresach 
politycznym, społecznym albo religijnym. Wpra- 
wdzie większa część czytelników szuka tylko 
wypadków wybitnych, któreby im telegram 
w kilku słowach oznajmił, a zresztą zajmuje 
się tylko anegdotyczną stroną w życiu publi- 
cznem, nie zadając sobie pracy, aby się wpa- 
trzeć w ciąg tych mało na pozór znaczących 
i drobnostkowych, niby domowych zdarzeń, z 
jakich się jednak składa dzienną historya 
państw i narodów; chwyta więc szczegóły i o- 
cenia je w miarę chwilowej ich wartości. Gdy 
zaś nic uderzającego nie zajdzie, zdaje się, że 
się nic nie dzieje. i 3 

A jednak niemal codzień przybywa tak wa- 
| żna karta dziejów, że innemi czasy cząstka 
| jej nawet wystarczyłyby do zajęcia całego u- 

mysłu. Dziennikarstwo zaledwie zaznaczyć zdo- 
ła nieco z tego, co się dzieje. 

Zbliżające się w Austryi wybory do Rady 
państwa nie są zapowiedzią tylko okresu pra- 

| wodawczego, ale oraz są wstępem do zmiany 
całego systemu, zaprowadzając unifikacyę po- 
lityczną w jednej połowie monarchii. Zaledwie 
w prowincyonalizmie zachować się mają re- 
sztki dawnego charakteru odrębności krajów. 
Ustawa wyborcza zmienia zupełnie ducha do- 
tychczasowej konstytucyi i stwarza inną for- 
mę organizacyi politycznej państwa. Nie dar- 
mo też doktrynerzy konstytucyonalizmu wi- 
dzą w niej urzeczywistnienie swojej myśli, 
tryumf swojej szkoły. Dla tego jeden z orga- 
nów pruskiego liberalizmu rządowego cieszy 
się, że ustawa wyborcza w Austryi pogrze- 
bała nadzieje federalistów, jak obrońców pra- 
wności czyli stronników prawa, oraz ultra- 
montanów i narodowców: a znaczy to innemi 
słowy, że centralizm , utylitaryzm, bezwyzna- 
niowość i niemieckość mają być podstawą no- 
wego w. Austryi parlamentu. 

W tym samym kierunku wyczekuje rząd 
pruski w swojem państwie w przyszłych wy- 
borach przewagi liberalnego stronnictwa i pra- 
cuje nad podkopaniem partyi konserwatystów, 
rozbiciem żywiołów katolickich, a już okrzyczał 
demokratów za zdrajców kraju. Przybrał on 
nazwę rządu niemieckiego, ale dąży do spru- 
szczenia całych Niemiec. Autokrata francuski 
powiedział: „państwo — to ja“; a rząd pruski 
powiada: „społeczność — to Prusy“. Pokona- 
wszy też najsilniejsze w Europie państwo, sta- 
ra się teraz złamać najwyższą zwierzchność, 
która sama jedna zawadza mu jeszcze w 0- 
siągnięciu wszechwładztwa. 

Interesem jest zatem Prus, aby i w Au- 
stryi zjednać przewagę żywiołowi niemieckie- 

. mu i anti-kościelnemu, znajdując w nim soju- 
sznika, który im torować może drogę do dal- 


dowi, potrzeba nietylko lat wielu ale naj- 
mniej całego jednego pokolenia; wszelako 
pragniemy być chociaż świadkiem jego uro- 
dzin, abyśmy w przyszłość z lepszą spoglą- 
gać mogli otuchą. 


Krakowska Komisya sanitarna uchwaliła przed- 
stawić Namiestnictwu potrzebę odroczenia otwarcia 
kursu nauk w szkołach publicznych dod. 1 paździer- 
nika. Jakkolwiek cholera nie przybiera w mieście 
naszem groźnych rozmiarów, wszelako odroczenie 
kursu naukowego już dla tego samego okazuje się 
być koniecznem, iż usuwa możność zwiększenia 
się wypadków choroby, jakie mogą powstawać z 
nagromadzenia w szkole młodzieży z różnych stron 
kraju przybywającej. Nie tylko zaś tyczyć się to 
winno Krakowa, lecz w ogóle całego kraju, nie 
masz bowiem okolicy, gdzieby ta choroba mniej 
więcej nie grasowała. Choćby zaś odroczenie szkół 
nie było orzeczonem, wielu rodziców nie mieszka- 
jących w mieście gimnazyalnem wstrzymywać się 
pewnie będzie z wysłaniem swych dzieci, chcąc je 
mieć pod okiem i czuwać osobiście nad ich zdro- 
wiem. Dla tych rodziców, postawionych między o- 
bowiązkami szkoły a troskliwością i obawą o dzieci, 
otwarcie kursu nauk z dniem 1 września byłoby bole- 
sną alternatywą. Snadniej zaś jest teraz orzec 
odroczenie otwarcia szkół, niż być do tego zmu- 
szonym już po ich otwarciu, jeśliby po dzień 1 wrze- 
Śnia cholera w miastach naszych gimnazyalnych 
nie ustała, albo jeszcze się wzmogła. Wtedy bo- 
wiem rodzice zamiejscowi byliby narażeni na wiel- 
kie straty i utrudzenia, zmuszeni będąc odbierać 
dzieci i sprowadzać je na powrót na jeden miesiąc 
do domu. 

Ażeby jednak odroczenie kursu szkolnego uchy- 
liło wszelkie wątpliwości i zawody, winno być bez- 
zwłocznie zarządzonem i ogłoszonem , nie zaś do- 
piero przed samym terminem; by tak rodzice ucz- 
niów, jak nauczyciele publiczni i domowi, właści- 
ciele pensyonatów i wszyscy ci, których to obcho- 
dzić może, byli zawczasu zawiadomieni. Winniśmy 
przeto nagląco domagać się od Rady szkolnej 
spiesznej w tej sprawie decyzyi i bezzwłocznego 
jej ogłoszenia. 


(Z) Dzień jutrzejszy jest w. trójnasób uroczy- 
stym; jako urodziny Cesarza Franciszka Józefa, 
jako 25ta rocznica jego wstąpienia na tron, oraz 
jako dzień rozdania nagród zwycięzcom w arenie 
nauki, pracy i przemysłu, bohaterom postępu w 
różnych jego kierunkach, którzy owoce swych wy-. 
sileń ocenieniu sędziów poddali. Dzień ten jest. 
przeto ważnym dla Austryi jako państwa, ważnym 
dla pracującego ogółu. 

Rozdanie nagród odbędzie się o godzinie lszej 
w południe w Burgu cesarskim, w przybranej uro-- 
czyście i urządzonej na ten cel odpowiednio ujeż- 
dżalni. 

Nie wiem, czy czytając ten ostatni ustęp dozna- 
cie tego samego uczucia, jakiego w tej chwili ja 
doznaję. Z pewnym rodzajem wahania się napisa- 
łem: w ujeżdżalni. z ) 

Tak jest — jednakże w ujeżdżalni! Nieprzychy!- 
ni Wystawie i Austryi, którzy działalność jej jako 
Państwa radziby zmniejszyć, gdzie się tylko ku te- 
mu okaże sposobność, nie omieszkają zapewne z 
tego skorzystać, i z szyderstwem pominą treść a 
podniosą formę i powtórzą sucho: „w ujeżdżalni 
dworskiej“. Na podtrzymanie jednak honoru tej 
ujeżdżalni przytoczyć muszę, że w niej obrado- 
wał w r. 1848 sejm państwa, pamiętny w dziejach 
Austryi; zaś na wytłumaczenie, dla czego w niej 
a nie gdzie indziej uroczystość ta się odbędzie, 
wystarczy zapewnienie, że prócz rotundy w pałacu 
wystawy, nie ma w Wiedniu innego równie obszer- 
nego miejsca na pomieszczenie tylu widzów i osób 
w akcie rozdania nagród interesowanych — rotuu- 
da zaś sama jest przedmiotami wystawionemi cała 
zapełniona. s; 

Program uroczystości jest następujący. Skoro 
dygnitarze państwa, inne znakomitości, wystawcy 
i goście zgromadzą się na przeznaczonych miej- — jg 
scąch, minister handlu uda się do Burgu i zapro- Igi 
si na uroczystość arcyksięcia prezydenta i arcy- 
księcia protektora wystawy, oraz innych arcyksią- 
żąt. Wchodzących przyjmie u wstępu „dyrektor 
i wice-dyrektor wystawy, — poczem powita arcy- 
księcia protektora wystawy, jako zastępcę cesarza; | f! 
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KORESPONDENCYA „CZASU“ 


Wieden 16 sierpnia. 


(Z) Brak wprawdzie w obecnej chwili faktów 
większej politycznej doniosłości, natomiast jednak 
nie brak tu plotek i wiadomości drobniejszej wagi 
któremi stę z wami podzielę. 

Stronnictwo centralistyczne wzięło sobie widocz- 
nie za zadanie zniszczyć stan równowagi, w jakim 
się dzisiejszy gabinet znajduje, a pozbawione in- 
nych środków, usnuło i rozpuściło dwie nowe 
kłamliwe wieści, których źródło, jak się pośrednio 
same organa tego stronnictwa przyznają, leży w nie- 
czynności politycznej gabinetu. 

Jedną z plotek jest wieść, iż rząd jeszcze przed 
rozpisaniem nowych wyborów, zwołać zamierza po 
raz ostatni dawną Radę państwa celem obmyśle- 
nia i zawotowania energicznych środków w nie- 
sieniu pomocy zagrożonemu targowi pieniężnemu. 

Drugą pogłoską jest dawna piosenka o rychłem 
bardzo ustąpieniu gabinetu dzisiejszego, która w tych 
dniach na nowo rozpuszczona, po kółkach tutej- 
szych krążyć zaczęła. Że podstawą ich jest fan- 
tazya i z góry wytknięte zadanie, nie tajnem to 


M | 
w komedyi tej kryją się prawdy, jakich wieki nie p. Nowakowski (Robert), złożyli sig api to, abr e 
zmieniły. Czyż i dziś żona w tej klasie spółeczeń- | łość gładko „wypadła. h rzadziej owi pia 
stwa, jaką się komedya zajmuje, karcona przez |są członkowie. 0 wj to ztąd Acz ignorować 
męża, nie oburzy się na nieproszonego pośrednika | wspominać ; nie. dj aa, więzi tylko tych 
iobrońcę?— co jej bynajmniej nieprzeszkadza potem | chcieli jakiebądź us: ow ady ja Sz ho 
pomyśleć o osobistej zemście. Czyż i dziś miłość |co się już wnieśli boke drobnych, że usuwsją si 
wzbraniana nie szukałaby środków, jakie upór na- olach ta | JIR 


występują w roia : e P 
stręcza, bylo dopiąć celu? Czyż i dziś ojciec, któ- |z pod oka krytyki, sibo nie weszii jeszcze NA tor 
ry ubogiego wielbiciela swej córki wypędza z do-| bardziej uderzającego postępu, któryby upoważniał 


mu, nie przyjmie go w otwarte ramiona, jeźli na- |do oddania im sprawiedliwej pochwały. Skwapliwie 
gle został bogatym? Są to wszystko niezaprzeczone śledzimy każdy pobłysk budzącego się talentu i sta- 
prawdy, jakich ani wieki ani zmiana obyczajów |ramy się nie pomijać niczego, co godnem jest 
nie przeobrażą, bo tkwią głębićj w naturze ludz- | wzmianki, wiedząc z doświadczenia, że uznanie za- 
kićj, bo są niemal jéj pierwiastkiem. A ta adoracya |chęca i zwykle dalsze otwiera przejścia do roz- 


dla urojonej nadzwyczajności , jaką Maaie m EE e PARA R 
i leka i żad i ijający zdarzenia, je mniej wy l stała we 
o way aai wlóyóaję eeii czwartek krotochwila w 1 akcie przez Juliana Ro- 


aby ich ostrą chłostać satyrą, niejestże i dziś je- W l 

szcze spotykanym objawem łatwowierności ludz- |sena w przekładzie p. Seam pa wakiegę Dro- 

kiej i tego wrodzonego pociągu gminu wierzenia | bnostka ta jakkolwiek znana pu liczności, wzbu- 
dziła zapał, wywołany 8r% PP. Ekerów, której do- 
brze wtórowali pp. Terenkoczy i Werner. Dość li- 


bsłwochwalczo w szarlatańskie cuda. Posługując 
czna publiczność lożowa, zgodnie z parterową, 


się temi prawdami nie dziw, że komedya Lekarz 
mimo woli i dziś jeszcze czyni wrażenie jakby te- l 0 h j wą 
goczesnego faktu i mimo solecyzmów akcyj tchnie | przyczyniała się do pik oklasków ostatniej. 
pewną świeżością. Tego samego wieczora wystawioną została. 1-akto- 
P. Zamojski grał rolę Sganarella, lekarza mimo | wa operetka z muzyką mtg Sican w przekładzie tekstu 
woli, i przy wielkićj swój zdolności wydobywania | dokonanym przez Wł. sęk p. t. Dziesięć cór 
efektów z każdej sytuacyi mającéj w sobie żywioł | na wydaniu. Kto pamięta SrĘ p. Zamojskiego w 
komiczny, obficie umiał korzystać z téj roli, uspo- | wielokrotnie już zk: ranh roli barona le Coq, 
sabiającej z natury swej do wzbudzenia Śmiechu | wyobrazi sobie wesoło” , b 4 tym razem w wyż- 
i nietylko wśród gry darzony był oklaskami, lecz |szym jeszcze stopniu DU sę) parnirająo swą rolę 
nadto w końcu wywołany. Gra p. Ekerowej (Jaque- | własnemi dodatkami, ści ? chwili jak dzisiejsza, 
line) p. Ekera (Łukasz) i panny Kwiecińskićj (Ma- | gdzie nietyle chodzi 0 Ścisłość i względną powagę 
ryanna) niepozostawała w tyle pod względem ko- 
micznéj werwy, podwyższając wrodzoną i wyrobioną 
specyalnością talentów atmosferę wesołości. W 0- 
góle przedstawienie miało pewną okrągłość, bo 
wszyscy, a mianowicie p. Terenkoczy (Geront), 
p. Wardzyński (Leander), panna Baumanowna (Lu- 
cynda) grająca po większćj części niemą rolę lecz 
z dobrem jej zrozumieniem, p. Siedlecki (Walery) 


guje na uznanie, nie nadają się do ram małej sce- 
ny. Niejedność miejsca, która wobec przyrządów 
scen wielkich niknie niedostrzeżenie, tu długie w 
toku gry przedstawia luki, przenosząc ciągle akcyę 
z miejsca na miejsce. Świetność wystawy i szybkość 
licznych przemian, to konieczne warunki owych 
dramatów-powieści, bez których nie mogą wywie- 
rać zamierzonego wrażenia. 

Jeżeli teatr nasz nie może wyrównać pod po- 
wyższemi wzlędami większym scenom, wyrównywa- 
lub zbliżą się przynajmniej do nich staranną, a 00 
trudniejsze w zadaniu tylu wchodzących na scenę 
osób, jednolitą grą. Wobec wybornie oddanej przez 
p. Bendę roli Bambocha, żadna najdrobniejsza na- 
wet rola niestanowiła fałszywej nuty. Było to Jak- 
by w doskonałym obrazie umiejętne cieniowanie, 
które dozwala postaciom stojącym, n8 głównym 
szo występować w kolorycie i rsig e 

a i i nl , 

dy, swe 2. PO "Prócz roli p. Bendy, 


more aiii = i 
Wzęśó Mteraoko-artysty0ZB8. 


żowe djabełki, ukazała się znów w sobotę na sce- 
nie. Publiczność dopisała dość licznie na to po- 
wtórne przedstawienie, jak gdyby przewidując, że 
ujrzy pod względem wykonania postęp w ogólnej 
grze, i współzawodniczącą gonitwę o lepsze. W isto- 
cie, nietylko pewne usterki pierwszego przedsta- 
wieńia znikły całkowicie, lecz nadto zauważaliśmy, 
że największy nacisk usiłowania kładziono na ustę- 
py pierwszym razem słabiej oddane. Akcya szła 
żywo, jedna tylko scena aktu 4go, stanowiąca wẹ- 
zeł komiczności, pozostawiała nieco do życzenia, 
w rozmowie bowiem przy uczcie u Robinsona, prze- 
rywanej, i że tak powiemy, siekanej, nie dość wpa- 
dano sobie w słowo. Gra lekka, swobodna i oży- 
wiona p. Dłużewskiego, pełna jowialności p. Za- 
mojskiego, i z werwą przeprowadzona p. Wardzyń- 
skiego, dawała hasło do częstych oklasków, równie 
jak gra p. Ekerowej, Siennickiej, Terenkoczy, Ben- 
dówny i p. Rogera. 

Wczoraj przedstawiono po raz pierwszy dzieło 
sceniczne w 5 aktach (w 8 obrazach) pp. Anicet 
Bourgeois i Ferdynanda Duque, przełożona przez 
Mieczysława Chrzanowskiego p. t. Córka Gałga- 
niarzy. Tytuł „Dzieło sceniczne,“ sam już wystar- 
cza, aby dać przedsmak owej nieokreśloności pod 
względem rodzaju, do jakiego ma należeć. Naj- 
właściwiej nazwaćby można podobne kreacye, ob- 
stalowane na urząd, składane z płodów dwóch piór 
obliczone na wywarcie jak najsilniejszych wrażeń 
powieściami dramatyzowanemi. Jako powieść „Cór- 
ka gałganiarzy* byłaby niezaprzeczenie zajmującą, 
jako dramat należy do sfery produkcyj miernych, 
a jeżeli brak rozwiązania nie był przypadkowem 
opuszczeniem zakończenia, należałby on do głó- 
wnych niedostatków sztuki; naprężona bowiem cie- 
kawość widzów, do tego stopnia pozostała nie- 
zaspokojoną, że po zapadnięciu kurtyny, wszyscy 
czekali jeszcze na dalszy przebieg przedstawienia. 
W ogóle sztuki takie jak wspomnione dzieło sce- 
niczne, które dla szlachetnej swej dążności zasłu- 


PRZEGLĄD DRAMATYCZNY. 


Do czego tylko prawdziwy mistrz w sztuce przy- 
łoży rękę, wszystko nosi cechę odróżniającą utwór 
jego , jakiejkolwiek byłby on natury, od prostych 
rzemieślniczych wyrobów. Czy użyje drogiego kru- 
szcu, czy zwykłe drewno służy mu za materyał, 
wszędzie wycisnąć on potrafi piętno swego talentu 
i nadać wartość rzeczy, samej przez Się będącej 
bez wartości. Przyczynia się zapewne do wrażenią 
jakie choćby podrzędne dzieło mistrza wywiera i 
aureola rozsławionego imienia, która bacznie śle- 
dzić zmusza we wszystkiem cokolwiek wyszło z rąk 
Jogo, jakichś odszczególniających przymiotów, ucho- 
sza p zainóiej uwagi widza, i słusznie tu za- 
mała zj DA. ów polityczno - marynarski aksio- 

Gdyb poyin couvre la marchandise.“ 
dyi Tek rz wice nie Molier był autorem kome- 

z mimo woli, która w dobrze oddającem 
ducha oryginału tłomaczeniu p. L. Winklera we- 
szła na scenę naszą, a we Er 3%, wi ść 
niej została, upatrywalibyśmy w niej ZNOWIONĘ | 

WYD ; > j zbytnią po- 
spolitość i raziłaby nas woń karczemnych obycza- 
jor. Ale pomnąc, że działo się to przed dwójhset 
aty, gdzie nawet we Francyi poczytywanej już 
wtedy za źródło cywilizacyi, która się rozpływała 

na Europę, obyczaje nie pozbyły się jeszcze tej 

ultima ratio przewagi domowej: kija, pomnąc, że 

; autor wybrał właśnie z grona spółeczeństwa tę 
warstwę, w której doraźny ów poskromiciel krną- 

brności odgrywać zwykł stamowczą rolę , uderzać 

musi i w. tej tak płaskiej zresztą farsie wielka lo- 

giczność w przeprowadzeniu charakterów, świetność 

dowcipu i ten prawdziwie Molierowski zakrój wy- 
_zyskiwania nejbłachszej sytuacyi na korzyść komi- 

zmu. Co się zaś tyczy samego rdzenia rzeczy, to 


niej opiera się cała waga intry- 
ła p. Majówna z głębokiem -przeję- 


tajemnie sztuki, 
artyzmu. IZA DĄ l ; t 
słodyczą i rzewnością, jakie zdają się być przy- 
przedstawiać, te same posiadał odcienia, gra jej 
miłe czyniła wrażenie i budziła sympatyę widzów. 
Stronę komiczną dramatu stanowiła rola matki 
Masseau, którą p. Eker obficie wyzyskiwał do ba- 
wienia publiczności. Do ról bardzo poprawnie wy- 
konanych, należała rola Brazylijczyka Dartćs i rola 
lekarza Verdier. Pierwszą odegrał p. Szymański, 
drugą p. Wardzyński. : 


sceny, jak o zabawę» bądź co bądź, raczej za do- 
bre niż za złe brać mu można. Gra p, Zamojskie- 
go, równie jak Śpiew panny Ćwiklińskiej i p. Bo- 
browskiej, dawały powód do licznych oklasków. 
P. Roger zręczną, swobodną i jowialną grą, ogól- 
ne zjednał sobie uznanie. 

Wznowiona niedawno komedya w 5 aktach pp. 


p 


Rugeniusza Grangé i Lamberta Thiboust p. t. Ró- LF 
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$ 
wręczy mu spis wystawców, zasługujących na od 
znaczenie. Na powitanie to odpowie arc;ks. pro- 
tektor, poczem dyrektor wystawy odczyta imiona 
tych, którym dyplomy honorowe przyznano. Za- 
kończy uroczystość podziękowanie dla cesarza 
à i rządu za urządzenie wystawy wygłoszone przez 
«jednego z wystawców. 

-~ Hr. Beust wyjechał wczoraj do Gastein. Wyjazd 
ten przypisują pragnieniu rządu, aby usunąć pe- 
wien rodzaj niezadowolenia rządu pruskiego z przy- 
czyny wiadomych zajść w Frohsdorf, i obrotu, ja- 
ki wzięły sprawy francuskie, podobno za wpływem 
hr. Apponyi posła austryackiego w Paryżu. Rząd 
zaprzeczył wprawdzie, jakoby miał się był mieszać 
do tej sprawy, pomimo to są jednak wskazówki, 
że br. Apponyi sprawie tej nie był obcym. Jeśli 
się stwierdzą pogłoski o bliskiem odwełaniu hr. 
Apponyi i przeznaczeniu na jego miejsce hr. Beu- 

- sta, będzie to dowodem stwierdzającym niezręczne 

owanie się naszego ambasadora. 

Robotnik, francuz, podobno były komunista, 
Chalin, o którym poprzednio wspomniałem w li- 
ście, został wydalonym. Odstawiono go do Szwaj- 
caryi, wedle objawionego przezeń życzenia. Czterej 
inni, pozostawieni na wolnej nodze, założyli re- 
kurs do namiestnictwa, które jednak zatwierdziło 

opuszczenia Austryi. Niewiele zapewne po- 
może i odwołanie się do ministerstwa spraw we- 
wnętrznych. 

W ostatnim czasie znalazł się sąd po kilkakroć 
w położeniu rozstrzygania spraw spornych pomię- 

dzy władzami duchownemi a osobami prywatnemi, 
gdzie pytanie co do kompetencyi bardzo było dra- 
Zliwem. Przytoczenie przykładu najlepiej was pou- 
czy; kilku właścicieli dóbr w Steinakirchen nad 
Innbach, w Austryi Górnej, nabyło za opłatą sie- 
dzenia w kościele parafialnym w Steinakirchen w 
których posiadaniu byli po czasy ostatnie. Zarząd 
majątku kościelnego w Kematcu polecił na skutek 
nakazu biskupa Riidigera z Linz, sprzedać w dro- 
dze licytacyi prawo używania tych siedzeń osobom 
najwięcej dającym. 

Wszyscy którzy się tem postąpieniem uważali 
dotknięci, zaskarżyli w drodze prowizoryalnej o na- 
ruszenie w posiadanią: X. biskupa, proboszcza i 
przełożonego gminy w Kematcu. 

' X. biskup nie stanął na terminie ani osobiście 
ani przez zastępcę, lecz w liście zwyczajnym oznaj - 
mił sądowi powiatowemu w Lambach, iż na podo- 
bne sprawy dla niego nie ma instancyi właściwej, 
czyli mówiąc językiem prawaiczym wniósł pośre- 
dnio zarzut niewłaściwości sądu. Kwestzę tę roz- 
strzygnął sąd najwyższy na niekorzyść biskupa, 
uznając wiadzę sądową za właściwą — roczem sąd 
powiatowy w Lambach uznał wszystkich trzech 
pozwanych za winnych naruszenia w posiadaniu, a 
nakazując im oddać sporne siedzenie dawnym po- 
siadaczom i zakazując niepokoić ich dalej pod karą, 
zasądził winnych na ponoszenie kosztów sporu. 


Paryż 13 sierpnia. 


* Mamy dzisiaj drugie pesiedzcnie komisyi nie- 


e E ustającéj. Billaut prezydujący w niój, wrócił wczo- 


raj z Normandyi. Rząd reprezentować będą Bro- 
glie i Beulś. Spodziewają się kilku interpelacyj 
wnieść się mających przez członków lewicy Scherera i 
Laboulaye: dla czego mianowany został Pascal 
prefektem w Bordeaux; dla czego wzbroniono wstę- 
_ pu do Francyi dziennikowi alzackiemu /ndustriel; 
czemu rząd nie napomniał prefekta Morbihanu za 
mowę jego przy rozdaniu nagród studentom? itp. 
Alə o najważniejszój kwestyi, o pojednaniu Orlea- 
nów z hr. Chambordem, bodaj że zamilczą do cza- 
su, zanim się wyjaśni pytanie niedorzeczne Siela: 
Jakiby miał interes wnuk Ludwika Filipa, czy- 
niąc ten pierwszy krok do zgody? Siècle zapewne 
nie jest w stanie zrozumieć, aby w pclityce rzą- 
zono się uczuciem przekonania, patryotyzmem, po- 
trzebą Francyi, lecz tylko osobistym interesem. 

Już to jest wielką wygraną, że o jedno stron- 
nictwo mnićj mamy we Francyi. Taka ich rozmai- 
tość mogła upoważniać do powtórzenia słów Hora- 
cego o Rzymie. 

Suis et tpsa Roma viribus ruit. 

Dziś zniknęli legitymiści i orleaniści, a są tylko 
jakby ich nazwać można, rojaliści prawćj i lewój 
strony, a wszyscy razem pracują nad utworzeniem 
większości w zgromadzeniu, a gdy ją uzyskają, 
komisya uieustająca, jeśli wierzyć mamy obiegają- 
oćj wieści po dziennikach, zwoła zgromadzenie, 
któremu do głosowania podane będą te cztery xar- 
dynalne propozycye: 

1) Monarchia jest rządem prawowitym we Fran- 
cyi. 

2) Komisya z 30 członków zajmie się spisaniem 
konstytucji. 

3) Aby zostawić czas na dokonanie tćj pracy, 
zgromadzenie zawiesi swe czynności na dwa mię- 


siące. 
4) Marszał:k Mac-Mahon jako wielkorządca kró- 


= _ lestwa zatrzyma przez ten czas władzę uprzednio 


mu powierzoną. 

Wychodzą z zasady, że zgromadzenie posiada 
wszechwładzę, że zatem odwoływanie się do plebi- 
scytu, jest niepotrzebnem; a właściwie nie idzie 
tu o zasadę ale o niepewność tego powszechnego 
głosowania, b» jak świeże doświadczenie okazało 
Przy wyborach ośmiu radców departamentowych, 

Paone zdobyli pięciu. 

„Od życzeń do skutku dalęka jeszcze droga, i 
wielka jest wątpliwość, czy one kiedy ziszczą się. 
Imperyaliści nie tają wcale, że są gotowi podać 
rękę sadykalistom, bo dla nich mnićj niebezpieczną 
jest Republika aniżeli monarchia. Ż okazyi 15go 
sierpnia urządzają manifestacye niby to robotni- 
ków do Chiselhurst, ale te z góry przewidzieć mo- 
żna, na opinię ogólną przeważnie nie wpłyną. 

Henryk V, zaręczają monarchiści, zrobi ustępstwa, 
a najpierwszem będzie zostawienie wojsku trójko- 
lorowój chorągwi; bo heraldyści dowiedli z da- 
wnych akt, że Karol V w r. 1419, Karol IX 1566 
a s, AE Henryk IV i aż do Ludwika XTV wszy- 
scy królowie trójkolorowéj barwy w pewnych wy- 
padkach używali. 

Dzienniki legitymistowskie, zapewne w chęci je- 

ia dla przyszłego króla stronników, wracają 
do podobieństwa otrzymania za jego pośrednictwem 
zwrócenia oderwanych prowincyj i przypominają to 
co ks. Bismark na posiedzeniu Reichstagu 16g" 
maja miał wyrzec w odpowiedzi Windhorstowi. 
„Gdyby wymagania militarne nie były tak gwałtowne, 
byłbym z powodów politycznych przeciwnym tój ane 
ksyi.* Jakżeż wątpić, że w chwili, kiedy Francya 
przestanie być klubem centralnym Europy. 


_ + jak o nićj się wyrażał Donoso Cortes, a wejdzie 


do rodziny poważnego grona monarchij, też powo 
dy polityczne nie przeważą nad względami czysto- 
moralnemi? Ale żeby to ks. Bismark i Niemcy 
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uczynili, Siċcle zapyta, jskiby w tem miały interes? 

Morgenblatt wystąpił z draźliwym artykułem, 
w którym zaprzecza patryotyzmu Francuzom, a to 
z powodu, że po wyjściu wojsk nieprzyjacielskich, 
zamiast radości, jaka się była powinna cbjawić, 
rewoluczoniści wszelkiemi sposobami starali się 
podniecać ludność przeciw dzisiejszemu rządowi i 
wzniecać zaburzenia. Na nieszczęście, jest to praw- 
dą. Zapiziczyć tym zerzutom niepodcbna wobec 
noty urzędowój, którą tu dosłowsie zamie- 
szczam: | | 

„Uwolnienie kraju od najazdu głębokie w ser- 
cach wszystkich obudza uczucie. Należało się je- 
daak spodziewać, że stronnictwo radykalne, zawsze 
szukające maski do pokrycia i ułatwienia swych 
intryg, starać się będzie wyzyskiwać to narodowe 
uczucie. Widzieliśmy je w r. 1848 w napadzie na 
Izbę reprezentantów z okrzykiem: Niech żyje Pol- 
ska! Podczas oblężenia Paryża, tak świeżćj a bo- 
lesnój pamięci, widzieliśmy, jak bataliony przyszłćj 
Komuny organizowały się pod zasłoną manifesta- 
cyi przy statui miasta Strassburga, a następnie 
8lgo psździernika szły z placu Concorde na ratusz. 
Toż samo chciano teraz powtórzyć w naszych 
wschodoich prowincyach. W imie odzyskanćj ziemi 
ojezystéj zamierzano pobratać się z wojskiem, aby 
potem módz je skompromitować w jakim rozruchu. 
Mądre środki przedsiewzięte przez ministra wojny 
zniweczyły te złośliwe zamiary. 

„Ewakvacya nastąpiła w warunkach najzupełniej- 
szej regularacści i wejście wojsk naszych odbyło 
się bez wszelkiej przesady. Nie było albowiem 
powodu do obchodzenia zwycięstwa, a z iej 
strony należeło nie zapominać tych, którzy w dniu 
osw<bodzenia nie mogli dzielić radosnych uczuć 
iudności francuską pozostałej.“ 

Ale sie tylko w tych prowincyach wschodnich, 
wszędzie rząd gotów jest do stanowczej walki z re- 
wolucyonistami. Przeszłej soboty ną obiedzie u 
prefrkta Lyonu, ks. Broglie dał się słyszeć w tych 
słowach wielce donośnego znaczenia: „Rząd ścigać 
będzie przeciwników swoich aż do ostatnich granie 
l galności, a jeżeli ustawy wzbronią mu uciec się 
do środków wywołanych kolejami tej walki, nie 


będzie się wahał żądać u Zgromadzenia uchwale. |: 


nia nowych praw, któreby mu ułatwiły możność 
jej utrzymania. Nie ma wątpliwości, że jest to 
walka na śrwierć, ro-poczęta 24 maja: w niej po- 
legaie albo radykalizm albo społeczność. * 

Ks. Broglie odpowiedział Wiktorowi Hugo na 
list jego wstawiający sie za Rochefortem (którego 
nazywa jednym z najsławniejszych pisarzy tego 
czasu, którego śmierć pokryłaby Francyę żałobą); 
nie dsł się nakłonić do niewczesnego zlitowania, 
owszem upomniał poetę i zakończył swój list do 
cher confrère (bo obaj są aksdemicy), że jeśliby 
Rochefort miał uzyskać przebaczenie, należałoby 
także udzielić je wszystkim tym vieszczęśliwym 
uwiedzosym i zbłąkanym przez niego, a którzy po 
za sobą zostawili rodziny w nędzy. 

Hr. d'Harcourt przybył z Londynu. Miejsce 
jego jako ambasadora zająć ma ks. Dócazee. 
Nominacya Dufaura na wiceprezesa Rady stanu 
po śmierci Odillona Barrot, jest wymysłem dzien- 
mikarskim. 

P. Dompierre d'Hornoy, minister marynarki, 1 
sławny chirurg Nólaton, zwłaszcza ten ostatni, 
są niebezpiecznie chorzy. x 

W korespondencyi mojej z d. 5 sierpnia wspo- 
mniałem o Braciach doktryny chrzesciańskiej z po- 
wodu, że większa liczba ich uczniów otrzymała 
bursy kolegialne na konkursie publicznym. Nie 
raz to pierwszy podobny rezultat metody ich na- 
uczania postrzegano. Już w r. 1869 inspektor 
akademii przyznawał im wyższość. Dziś widzę 
z urzędowego raportu, że od r. 1848 po 1878 na 
1135 burs rozdavych w liceach Chaptal, Turgot, 
Colbut i t. d., 913 uczniów szkółek elementarnych 
pod dyrekcyą Braci będących, a 222 rządzonych 
przez świeckich otrzymało bursowe negrody. 

Twórcą instytutu tych Braci był Jan Chrzciciel 
de la Salle, kanonik metropolitalny w Reims 1680 
We 25 lat przeniósł go do Rouen, następnie do 
Melun. Rok 1789 rozproszył Zgromadzenie i do- 
piero 1808 zebrało się na nowo w Lyonie, a o- 
trzywawszy od rządu prawa cywilne właściwe in- 
stutucyi uznanej za pożyteczną, przeniosło się w r. 
1819 do Paryża. W całej Francyi liczy 812 szkó- 
łek i 323,000 uczniów. Celem jego jest nauka 
bezyłatas. 3 

W październiku wystąpi po raz p'erwszy na 
scenie opery paryskiej rodak nasz Mierzwiński. 
Niepospolity jego talent w salonie pani Dejean 
znanej przed niewielu laty w świccie artystycznym 
pod imieniem pani Julienne. Jako prima donna 
w najpierwszych rolach występowała w Paryżu, 
Londynie, Madrycie, Rio Janeiro, a dziś na ulicy 
Ferme des Mathurius 16, dyryguje szkołą śpiewu. 
Nie jest to bynajmniej reklamą, ale gdy z tej 
szkoły wyszło już kilka śpiewaczek polskich, jak 
pani Koziorowska i inne, chciałem o niej wspo- 
manieć jako w związku z swojskiemi naszemi rze- 
czami będącą. Niedawno jeszcze p. Amsel, uczeń 
szkoły warszawskiej, popisywał się z głosem swo- 
im w salonie p. Dejean. Wieść się rozeszła, ża 
to drugi Rubini, wielu więc artystów qospieszyło 
słyszeć nadwiślań skiego słowika. Nie ubliżył swej 
powadze i sławny Tamberlick chwilowo bawiący 
w Paryżu, i znalazł się w gronie tego areopagu, 
który przyznał p. Amselowi wiele naturalnych 
zdolności, mogących pracą i usiłowaniem zdobyć 
pierwszorzędne stanowisko w zawodzie obranym. 


H raków 17 sicrpnia Gazeta Lwowska przy- 
niosła dzisiaj następujący artykuł wstępny : 

Ustawicznie spotykamy się w dziennikach krajo- 
wych, a osobliwie lwowskich, z żalami na niedo- 
stateczną pomoc rządową w pokonaniu epidemii, 
która w całym niemal kraju obaenie panuje. Rzadko 
się zdarzy, aby korespondenci prowincyonalni dzien- 
ników, donosząc o pojawieniu się cholery w jakiej 
miejscowości, do przesadnych najczęściej, niepotrze- 
bnie trwożących pogłosek o srogości epidemii nie 
dodawali także zarzutów rządowi, że nie dość e- 
nergicznych dobiera środków, aby stłumić ogniska 
zarazy. 

Zdawać by się mogło według podobnych utyski- 
wań, że rząd krajowy z obojętnością zupełną, a 
przynajmniej bezradnie patrzy ra szerzenie się cho- 
ery, że nic ze swej strony nie czyni, coby jej zdc- 
łało postawić kres tyle upragniony. Takie zarzuty 
i oskarżenia mogą mieć swe źródło chyba w bez- 


myślnej nawyczce przyganiania, tak częstej u nas| = 


i powszechnej, w zupełnej niewiadomości lub umy- 
śluem igzorowaniu środków i postanowień rządo- 
dowy ch, które przecież zazwyczaj ogłaszane bywa- 
ją publicznie, albo w końcu w owej bardzo wątpli- 
wej pcciesze, którą własna bezradność upatruje w 
urojeniu sobie jakiegoś generalnego winowajcy, ja- 
kiegoś ofiarnego kozła, na któregoby zepchnąć mo- 
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żna było cały ciężar i całą odpowiedzialność za 
klęski, których się zażegnać nie umie lub nie zdoła. 

Rząd od samego początku pojawienia się epi- 
demii w neszym kraju, nie czekając wcale na zło- 
wieszcze głosy dziennikarskiej Kassandry, użył e- 
nergicznie środków właściwych, uczynił wszystko, 
co mu uczynić należało, co tylko było w jego mo- 
cy i w zakresie jego działania. Kiedy cholera przy- 
bierać poczęła greźniejsze rozmiary, obejmując co- 
raz szersze przestrzenie kraju, rząd krajowy nie 
ograniczył się do samych rozporządzeń sanitarnych 
i do energicznego użycia zwyczajnych swych orga- 
nów, ale ustanowił zaraz osobnych komisarzy cho- 
lerycznych, którzy płatni z funduszów państwowych, 
wyłącznie przestrzegać mają wykonania zarządzeń, 
zdolnych stlumić lub ułagodzić epidemię. Policya 
sanitarna została wszędzie zaostrzoną, a cokol- 
wiek mogło tylko sprzyjać epidemii, usunięte zo- 
stało z bezwzględną stanowczością, jak to przeko- 
nać się możaa z zakazu odpustów, jarmarków 
i różnych tłumniejszych zjazdów lub rozrywek. 
W miejscowościach, w których niedostatek ludu 
przyczynić się groził do rozszerzenia epidemii, rząd 
krajowy niósł i niesie pomoc spieszną, przeznacza- 
jąc na żywność fundusze, któremi na ten cel roz- 
porządzać może. 

Z niemniejszą troskliwością pamięta władza kra- 
jowa o obfitości i zorganizowaniu sił lekarskich. 
Nie da się wprawdzie zaprzeczyć, że wobec tak 
wielkiego rozszerzenia się epidemii, liczba lekarzy 
na prowincyi okazałą się niedostateczuą, ale nikt 
przecież winy tego nie może przypisać rządowi 
Widząc brak dotkliwy lekarzy, rząd krajowy eks- 
ponował, jak już o tem donieśliśmy pozawczoraj, 
45 doktorów medycyny, doktorandów i chirurgów 
na prowincyę, a przekonawszy się, że ilość zgła- 
szających się w tym celu krajowych lekarzy jeszcze 
jest niedostateczną, udał się do ministerstwa z 
prośbą o lekarzy z innych prowinoyj państwa. Ja- 
koż zgłaszają się lekarze, posiadający przynajmniej 
któryś z języków słowiańskich, z różnych innych 
krajów koronnych, i bywają zaraz powołani do 
czynności, skoro tylko okaże się gdzie tego po- 
trzeba. A i 

Ale cały aparat rządowych środków, choćby naj- 
potężniejszy i najrozleglejszy, nie wystarczył je- 
szcze nigdy i nigdzie do usunięcia podobnej plagi, 
jeżeli nie znalazł wszechstronnego, silnego popar- 
cia u wszystkich instytucyj, u wszystkich warstw 
ludności, u k»żdej dbałej o dobra publiczne je- 
dnostki. Wtedy tylko możemy spodziewać się ry- 
chłego i stanowczego stłumienia epidemii, jeśli 
każda władza autonomiczna, każdy zakład, każda 
korporacya, każda w końcu jednostka, w obrębie 
swych środków i swego wpływu, z energią 1 po: 
święceniem przyłoży rękę do dzieła. 


Arcybiskup gnieźnieńsko-poznański przeznaczył 
do Krobi wikarego X. Kruszkę, dotychczasowe- 
go administratora probostwa w Wieleniu po mia- 
nowaniu na to probóstwo X. Arendta. O tego osta- 
tniego wytoczono już Arcybiskupowi proces, który 
z powodu jego niestawienia się zaocznie prowa- 
dzonym będzie. Również zarządzono śledztwo prze- 
ciw X. Kruszce, że przyjął wikaryat w Krobi. W 
skutku tego X. Kruszka otrzymał na drodze ad- 
ministracyjnćj pozew, aby się stawił d. 22 b. m. 
przed radcą ziemskim Schopis w Rawiczu, a to 
jak mówi pozew, że przy instalacyi jego zwierz- 
chność duchowna postąpiła sobie wbrew przepi- 
sem ustawy z d. 11 maja r. b. o kształceniu -i na- 
dawaniu posad duchownym, a zarazem pozew ten 
oświadcza, iż na mocy $ 17 rzeczonćj ustawy, po- 
wołavi» X. Kruszki na wikaryat uważane jest za 
nieważne i niebyłe. 

Do Kuryera Poznańskiego piszą z Osieczny 14go, 
że tego dnia ściągnięto tam egzekucyą karę 100 
talarów naznaczoną na X. Brzezińskiego za odmo- 
wę udzielsnia władzy świeckićj stanu tego zakładu. 
W ubogićj celi zakonnika z klasztoru Filipinów nie 
nieznaleziono, coby miało jaką wartość, prócz ksią- 
żek duchownych, których egzekutor niemiał prawa 
zabierać. Kgzekutor wszedłszy, zażądał wydania so- 
bia powozu i pary koni. Zamiast pojazdu znalazł 
tylko stary wóz Reformatów, którym oni jeździli 
po kweście, a zamiast koni cztery wieprze. Zabrał 
je zatem oceniwszy na 105 talarów, a to pomimo 
zapewnień burmistrza, iż nie jest tọ własaość X. 
Brzezińskiego, lecz zakładu. Korespondent donosi 
o wielkiem rozdreźnieniu, jakie z tego powodu pa- 
nuje w miasteczku i przytacza na, dowód $ 122 
cz. II tyt. 11 Landrecht, iż X. Brzeziński nawet 
według ustaw krajowych winien był słuchać bi- 
skupa, a przeto nie powiniea być skazywany na 
grzywny, iż przyjął posadę, na którą go Arcybi- 
skup przeznaczył. ją 
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N. Pan mianował Dra Józefa Pischofa, Dra 
Walentego Rusego i Dra Karola Wyskoczila 
lekarzami starszymi, przydzielając ich do szpitala 
garnizonowego Nr. 15 w Krakowie. 

p 

Minister s, rawiedliwości nadał opróżnioną W SĄ- 

dzie kraj. lwowskim posadę adjunkta Leontemu 


Hołyńskiemu, adjunktowi sądu, powiatowego w 


Drohobyczy. 


Wiedeń 17 sierpnia. Wcielenie Pogranicza 
wojskowego do Anustryi, a względnie do Węgier i 
poddanie go pod administracyę cywilną, zostało z 
dniem wczorajszym ostatecznie dokonane. Wiado- 
mo, że większa część Pogranicza wcieloną została 
w latach poprzednich, pozostawała jeszcze tylko 
część jego chorwacko-słoweńska, którą teraz ma- 
nifostem cesarskim z d. 8 b. m., ogłoszonym w 
dzienniku urzędowym, także do Węgier wcielono. 
W myśl tego manifestu rozwiązane także zostały 
pułki Pogranicza wojskowego od 1 do 4 i od 7 
do 11 począwszy od 1 października r. b., a za- 
miast obowiązujących dotychczas w Pograniczu 0- 
sobnych przepisów o służbie wojskowej obowiązy- 
wać będzie ogólna w tym względzie ustawa. Zara- 
zem ogłoszono takża królewskie rozporządzenie u- 
stanawiające bliższe szczegóły co do przemiany 
pułków Pogranicza na pułki liniowe i obrony kra- 
jowej. 

— Hr. Beust ambasador austryacki w Londy- 
nie, wyjechał wczoraj z Wiednia do Gastein. 

— Jutro przybywa do Wiednia królewicz saski 
z madżonką. 


miejscowa | zagraniozu 


Eóraków 18 sierpnia. Huk dział oznajmił dziś 
dzień urodzin JOKAp. Mości. O godz. 10ej odprawionem 
było w kościele N. P. Maryi nabożeństwo celebrowane 
przez biskupa X. Galeckiego, w asystencyi kanoników. 
Obecnymi byli na nabożeństwie urzędnicy wszystkich 


=| „Odpowiedź“ wiersz przez Maryę; 


-wladz krajowych i miejscowych, rządowych i autonomi- 


cznych, członkowie instytucyj i zakładów publicznych 
oraz wielka liczba pobożnych. W tym samym czasie 
odbyły się msze polowe, jedna na Błoniu, druga na 
Krzemionkach, osobno załogi krakowskiej a osobno pod- 
górskiej. Po południu X. biskup Gałecki daje obiad dla 
uczczenia urodzin N. Pana. 

— Magistrat tutejszy wydał pod dniem wczorajszym 
dwa następujące obwieszczenia : 

„Magistrat nabył przekonania, że środki uniwersalne 
jako arkana przeciw cholerze, bywają w aptekach, a 
co gorsza, i handlach publicznie sprzedawane. Ostrze- 
gając publiczność o wie.kiem niebezpieczeństwie uży- 
wania tych środków, zabrania się sprzedawania tychże, 
i oświadcza , iż przeciw niesumiennym handlarzom za- 


'rządzi najsurowsze postępowanie karne.“ 


„Ze względów sanitarnych zabrania się na czas po- 
trzeby prowadzenia handlu starzyzną i szmatąmi. Prze- 
kraczający, będą surowo ukaranemi.* 

Przypominamy jeszcze, że tak na placach publicznych 
jak po sieniach domów sprzedawane są ogórki kiszone, 
które lud zjada chciwie, jako owoc tani. 

— W dniu Wniębowzięcia (15) i w niedzielę wczo- 
rajszą zebrał X. Kanonik Zygmunt Golian po kazaniu 
podczas sumy w kościele Archipr. N. P. Maryi z kwe- 
sty na zupę rumfordzką dla ubogich pod opieką Sióstr 
Miłosierdzia na Kleparzu zostających złe. 60 c. 21, 
10 groszy polskich, tudzież '/, srebrnika pruskiego. 

— Od hr. Adamowej Potockiej otrzymaliśmy 200 złr., 
z których połowa przeznaczona dla pogorzelców miasta 
Krystynopola, a druga połowa na spalony tamże kościół 
Bernardynów. 

— Pogrzeb wczorajszy śp. Wincentego Wolffa odbył 
się przy nadzwyczaj licznem zebraniu się, bo oprócz 
duchowieństwa i rodziny uczestuiczyli mu członkowie 
Towarzystwa strzeleckiego z oznakami swego bra- 
ctwa, poprzedzeni królem kurkowym i marszałkami, 
gdyż zmarły był długie lata prezesem tego Towarzystwa, 
dalej chorągwie cechów i wielka liczba obywatelstwa tak 
miejscowego, jak przybyłego na pogrzeb z daleka, 

— Wykaz urzędowy o cholerze z dnia 16 sierpnia, wy- 
kazuje następujące cyfry: 

W szpitalu Bonifratrów : 

Pozostało: 38, przybyło 5, wyzdrowiało 6, umarło 2, 
pozostało 35. 

W szpitalu barakowym na Skałce : 

Pozostało: 32, przybył 6, wyzdrowiało 4, umarło 2, 
pozostało 32. 3 3 

W szpitalu Sióstr Miłosierdzia: 

Pozostało: 37, przybyło 10, wyzdrowiało 6, umarło 4, 
pozostało 37. 

W szpitalu Felicyanek na Smoleńsku : 

Pozostało 19, przybyło 12, wyzdrowiało 3, umarło 2, 
pozostało 26. 

W szpitaln Izraelitów : 

Pozostało 40, przybyło 6, wyzdrowiało —, umarł 2, 
pozostało 44. 

Razem pozostało: 166, przybyło 39, wyzdrowiało 19, 
umarło 12, pozostało 174. że 

Oprócz tego w domach prywatnych na Kazimierzu i 
Stradomiu umarło osób 10, w mieście i na przedmie- 
ściach umarło osób 12. Razem 22. 

Na Podgórzu zachorowało w tym samym czasie 2, 
wyzdrowiało 7, umarło 3, pozostaje w szpitalu 6, po 
domach 2 osób. 

Wykaz urzędowy stanu cholery w Krakowie z dnia 17, 
sierpnia : 

W szpitalu Bonifratrów: 

Pozostało: 35, przybyło 6, wyzdrowiało 6, umarło —, 

pozostaje 35. ; 
W szpitalu barakowym : 

Pozostało: 30, przybyło 7, wyzdrowiało 8, umarło 1, 

pozostaje 28: | 
W szpitalu na Kleparzu : 

Pozostało: 37 przybyło 18, wyzdrowiało 6, umarło 5, 
pozostaje 39. 

W szpitalu Felicyanek na Smoleńsku: 

Pozostało: 26, przybyło 9, wyzdrowiało 4, umarło 5, 
pdzostaje 26. i 

W szpitalu Izraelitów : 

Pozostało: 44, przybyło 6, wyzdrowiało 13, umarło 5, 
pozostaje 32. 

Razem w szpitalach pozostaje chorych osób 160. 


Oprócz tego w domach prywatnych nmarło dnia wczo- | =~ 


rajszego na Kazimierzu i Stradomiu osób 9, w wie- 
ście ina innych przedmieściach osób 12. Razem 21. 

Na Podgórzu zachorowało w tym samym czasie 2, 
wyzdrowiało 2, umarło 6, pozostaje w szpitalu 6, po 
domach prywatnych osób 2. 

— Dziewiąty spis składek na poratowanie ubogich 
i chorych starozakonnych w Krakowie : 

Za pośrednictwem p. Deichesa Salomona: pp. Spiera 
Szyja 3 ruble czyli 4 złr. 41 c., Kahane Pinkus (po- 
wtórnie) 50 złr., Miller Wolf 10 złr., Bazes Lazar 
5 złr., Schónberg Wolf 20 złr., Bazes Wolf 10 złr., 
Korngold Benjamin 5 złr., Sprecher Aron 10 złr., Dr 
Warschauer 10 złr., Kerner Esterka 5 złr. — Razem 
129 złr. 41 c. Poprzednio wykazano 4174 zł. Łącznie 
przeto 4303 złr. 41 e. 

— Wezoraj strażnik policyjny wyśledził i przytrzy= 
mał Stanisława Halbińskiego , wyrobnika z Łobzowa, 
który w tamtejszych ogrodach i na polach wsi sąsie- 
dnich od dawna wybierał ziemniaki. 

— W piątek późnym wieczorem wracał z miasta do 
siebie na Kleparz nauczyciel muzyki Karol Schmidt. 
Dwóch ludzi zastąpiło mu drogę i zabrało mu skrzypce 
przemocą. Policya wyśledziła i przytrzymała wyrobników 
Michała Fliszowskiego i Józefa Czyża, w których Schmidt 
poznaje sprawców tego napadu. 

— Dochodzą nas zażalenia z Prądnika Czerwonego, 
że tam zagościła się cholera przywleczona przez żydów 
uciekających przed nią z Kazimierza. Wprawdzie gmi- 
na wzbroniła pobytu przybyszom w. domach  karczem- 
nych, lecz ci udali się bezzwłocznie do starostwa, któ- 
re wysłało adjunkta na śledztwo, a ten spisał proto- 
kół dyktowany mu przez małoletniego syna propina- 
tora. Sprawę tę odesłano do sądu. W Dziekanowicach 
np. umarł żyd w stajni, domownicy zaś nic o jego 
śmierci nie wiedzieli, znaleziono go dopiero przypad- 
kiem. Czystość w gminie ma być zadawalniającą i do- 
tychczas nie było cholery, pojawiła się dopiero po przy- 
byciu żydów z Krakowa. Nie wiemy, aby istniało pra- 
wo nie dozwalające komuś zamieszkiwać w gminie; u- 
rząd przeto gminny zabraniając żydom przybyłym po- 
bytu w karczmie, oparł się chyba na rozporządzeniu z 
d. 3go kwietnia 1855 L. 62 D. P.P., wymagającem 
od przybyłego wykazania się legitymacyą, której oni 
nie mieli. W końcu żalą się także, iż prośba tamtej- 
szej gminy w tej samej sprawie, wymagająca natych- 
miastowego załatwienia, zalega w starostwie od 11 b. m. 

— Nr. 22 krakowskiego Dziennika mód z d. 16 
sierpnia mieści w sobie dokończenie powieści „Na nie- 
widziane“ T. B. Aldricha, przekład z angielskiego ; 
„Kobieta w Rosyi 
w wieku 17ym“ (kartka z obyczajów ówczesnych) przez 
Jana Grzegorzewskiego (e. d.); „Loli T.“ wiersz do 
imiennika, Stefana B.; „Z kraju i świata* przez Omi- 
krona; Pogadanki (Balony); Biblioteczka ; Rozmaitości; 
Opis ryciny kolorowanej i 77 drzeworytów strojów i u- 
biorów; przytem rycina kolorowana i arkusz krojów i 
wzorów haftów. 


— Mogilany 6 sierpnia. 

(JR) Zaledwie parę tygodni mamy tylko do 1go 
września to jest do zapisów szkolnych i otwarcia kui- 
sów nauk w gimnazyach i innych szkołach. Czy jednak 
wśród panującej dotąd w Krakowie cholery otwarcie ta- 
kie i nagromadzenie młodzieży do klas i mieszkań pry- 
watnych jest możebnem? Domyślać się należy, że Rady 
szkolne jakieś postanowienie w tej mierze już powzięły. 
Dla rodziców mających dzieci, które w Krakowie naj- 
dogodniej byłoby im umieścić, ważną przecież jest rze- 
czą wiedzieć, czy i na kiedy otwarcie szkół odłożonem 
zostanie, aby do tego zastosować się mogli lub też po 
innych miastach gdzie są szkoły, a cholera się dotąd 
nie objawiła, ulokowania dla nich szukać mają 

— Do Rady powiatowej Tarnobrzeskiej odbędzie się 
d. 3 września wybór jednego członka z większej wła- 
smości a d. 5 września jednego członka z miast. 

— D. 28 Jipca otrzymał instytucyę kanoniczną ua 
probostwo w Suchej X. Józef Procner, pleban w Krzy- 
waczce w powiecie Myślenickim. Opróżnione przezeń 
probostwo liczy 1466 dusz. Patronat wykonywa p. Hen- 
ryk Schmidt. Uposażenie stanowi blisko 50 morgów 
ziemi i kapitał 3600 złr. Fundusz religijny dopłaca 
13 złr. i płaci podatki. 

— W pewnem miasteczku w Galicyi, gdzie grasowała 
niemiłosiernie cholera, odwoływano się po kilka razy 
do Namiestnictwa o ratunek, mianowicie o przysłanie 
lekarza, którego tam nie było. Owóż po pięciu tygo- 
dniach oczekiwania przysłano nareszcie — dentystę! zu- 
wagą, że nikt się inny nie zgłaszał. 

— Dowiadujemy się, że pociąg wiedeński, który prey- 
był wczoraj wieczór tu z Wiednia, zderzył się pod Przy- 
rowem na Morawie z innym pociągiem, w skutku czego 
parę ludzi straciło życie a kilkanaście o:ób podróżnych 
jest poranionych. z i 

— W Odessie umarł d. 4 b. m. Mieczysław Nur- 
kowski urzędnik tameczny portowy, syn śp. Norberta 
Nurkowskiego obywatela krakowskiego i matki z Dag 
rowskich. 

— Dzienniki wiedeńskie donoszą, że Walter Dąbrow- 
ski, urzędnik z Królestwa Polskiego przybyły do Wie- 
dnia dla poradzenia się lekarzy, dowiedziawszy się, że 
nie ma Środka na jego cierpienia, zastrzelił się w s0- 
botę w swojem mieszkaniu hóteł garni na Fleischmarkt 
N. 18. Żyjącego jeszcze odwieziono do szpitala. 

— W Tolkenicku za Elblągiem jest dotąd żeńska 
szkoła miejska katolicka pod zarządem zakonnic Kata- 
rzynek. Inna szkoła żeńska ewangielicka nie miała do- 
tąd nauczycielki robót ręcznych, a miasteczko za ubo- 
gie, aby ją utrzymywać. Rejencya przeto nakazała, aby 
uczennice tej ostatniej szkoły uczyły się robót niewie- 
ścich w klasztorze. Z tego powodu pisze Gaz. Toruń- 
ska: „Między liberałami wielki stąd kłopot, bo jużci 
oczywiście Katarzynki przeszyją i przehaftują ewangie- 
lickie dziewczęta {na ultramontanki, <a co najmniej, 
urobią im na igliczkach cały dogmat nieomylności 
i rozmaitą oporną ciemnotę katolicką w młode serdu- 
szka. Krzyczcie gore, a ty świecie znaj, co to ultra- 
montańskie machinacye !* 

— We czwartek w garderobie teatru wiedeńskiego 
„am der Wien* zapaliła się na baletniczce Annie Wal- 
ter lekka odzież jej. Nieszczęśliwa dziewczyna ogarnięta 
płomieniami wybiegła z garderoby a za nią puściła się 
w pogoń służba, ale zanim biegnącą po różnych scho- 
dach tam i napowrót zdołano przychwycić, by zedrzeć 
z niej suknie, już nic na niej nie zostało prócz tlącej 
się sznurówki. Wkrótce też po odniesieniu jej do domu 
umarła. 

— Donoszą z Frankfurt, że malarz krajobrazów 
Bamberger umarł w kąvielach w Soden d. 13 b. m. 
na chorobę płucową. É 

Teatr. We wtorek dnia 19 sierpnia, komedya 
w 4 aktach przez Th. Briere i L, Thiboust: Na ža- 
sce zięcia. 

— Dnia 16 i 17 sierpnia pogoda; termometr dnia 16 
doszedł do 18:8 od 8'1 zaś dnia 17 sierp. do 220 od 
7:6 R. Barometr idzie w górę; dnia 18 sierpnia o 
godzinie Gej rano stan jego był 331.14, termometru 
13:8 R. Wiatr północno-zachodni. 

— We »torek dnia 19 sierpnia: Śej Benigny panny 
i Śgo Sebalda wyznawcy. 


| Sprawy sądowe. 


Lwów 15 sierpnia. 


Rozprawa przeciw Józefowi Fuchsowi o zbrodnię 
morderstwa. 


Przewodniczący sądu: Radca Mogilnicki; Sędziowie: 
pp. Ortyński, Mikisch, Stenzel, i Fü- 
ger. Zastępca prokuratoryi Dr. Frendl, obroń- 
ca adwokat Dr. Gottlieb. 

Przez cztery dni tcczyła się w tutejszym sądzie kar- 
nym rozprawa, która w wysokim stopniu zajęła uwagę 
publiczną. Miejsca przeznaczone dla słuchaczy, zazwy- 
czaj puste, przez coły ciąg rozprawy były przepełnione, 
bo też to był w istocie wypadek — jak to mówią kry- 
minaliści, piękny. 

Z początkiem czerwca r. z. doniosły dzienniki o szcze- 
gólnym rodzaju śmierci żony posługacza przy gabinecie 
anatomicznym, Maryanny Fuchsowej, umarła bowiem 
nagle; — zewnętrznych uszkodzeń ciała, prócz nie nie 
znaczących sińców, niedostrzeżono, mimo to jednak 
w myśl przepisów przedsięwzięto obdukcyę zwłok, przy- 
czem lekarz p. Tangl prawie przypadkowo, tuż obok 
mostka, między drugą a trzecią chrząstką żebrową do- 
strzegł wybroczyny krwi wielkości krajcara, w mięśni 
zaś igłę stalową długości jednego cala i 3 linij, bez 
uszka wetkniętą tak, iż górny jej koniec w środku 
grubości mięśni utknął. Płuca były nieuszkodzone, lecz 
silnie pokrwawione. Lekarze orzekli na podstawie oglę- 
dzin, że igła znaleziona obok serca przekłuła osierdzie 
i tym sposobem spowodowała Śmierć w 5 do 15 mi- 
nutach. 

Lekarze orzekli zarazem stanowczo, iż niepodobna, 
aby igła przebiła przypadkowo ścianę klatki pier- 
siowej, gdyż była skierowaną prostopadle ku linii środ- 
kowej ciała, a zresztą wejście igły wymagało znacznej 
siły. Przeciw przypuszczeniu zaś samobójstwa przema- 
wia ta okoliczność, że igła wbitą była w miejscu, gdzie 
samobójcy niezwykli szukać serca, gdyż wybierają za- 
zwyczaj miejsce, w którem czują tętno sercowe. Wyklu- 
czywszy zaś tym sposobem przypadek i samobójstwo, 
nie pozostało nic innego jak przypuszczenie zbrodni, a 
podejrzenie padło na męża nieboszczki, Józefa Fuchsa, 
którego też natychmiast uwięziono. 

Dochodzenie okazało, że pożycie małżonków w pierw- 
szych latach małżeństwa bardzo zgodne, pogorszyło się 
od czasu gdy Maryanna Fuchs poczęła się oddawać na- 
łogowi pijaństwa. Nałóg -ten coraz bardziej u niej 
wzrastał i przybrał nareszcie takie rozmiary, iż go- 
spodarstwo zaniedbywała, wszystkie rzeczy tak swoje 
jak męża po szynkach zastawiała i sprzedawała, co nocy 
pijana do domu wracała, w tym stanie hałasy wypra- 
wiała, i pomimo próśb męża sposobu życia swego nie 
zmieniła. W skutek tego powstawały pomiędzy mał- 
żeństwem ciągłe swary i kłótnie, a nawet do bitek 
przychodziło, tak dalece, że ze strony władzy uniwer 


syteckiej kilkakrotnie Fuchs był upominany, aby spo- 
koju mieszkańców budynku wszechnicy ciągłemi hała- 
sami nie zakłócał. Nadto Maryanna Fuchs często po 
wschodach, korytarzach wszechnicy a nawet w piecach 
nocowała, bojąc się wracać do męża, a nawet dopusz- 
czała się małych kradzieży, aby tylko uzyskać pienią- 
dze na wódkę. Jednem słowem mężowi swemu, którego 
przełożeni opisują jako człowieka uczciwego, spokojnego 
i trzeźwego, zatruwała życie. Obwiniony, człowiek o- 
koło 60 lat mający, jestto postać nader sympatyczna. 
Na twarzy zarosłej siwiejącą już brodą widać ślady 
cierpienia. 

Dnia 2 czerwca z. r. w niedzielę rano — według 
zeznań obwinionego — prosiła go żona, aby jej wydał 
świąteczne rzeczy, które przed nią zwykł był chować 
aby tychże nie przepiła. Czynił jej przedstawienia i pro- 
Sił ją, aby się poprawiła, aby nad wiekiem jego miała 
litość. Na to odrzekła: „Daj mi jeszcze raz rzeczy mo- 
Je, bo zobaczysz, że we środę będzie mój pogrzeb.* 
Jakkolwiek rozgniewały go te słowa, wydał jej przecież 
rzeczy, poczem żądała pieniędzy na śmietankę. Niechcąc 
jej takowych dać, gdyż wiedział, że się za nie upije, 
odrzekł, że Śniadania woli niejeść; później jednak dał 

» jej kilkadziesiąt centów na zakupienie obiadu poczem 
wyszli oboje na miasto. Gdy około południa powrócił 
do domu, spotkawszy poprzednio swą żonę w rozmai- 
tych szyńkach już odartą i boso, zastał tylko mąkę, kar- 
tofie i kawałek słoniny, ognia w kuchni nie było, 0 ż0- 
nie ani śladu. Spostrzegł zarazem, że surdut i kami- 
zelka, które dopiero niedawno kupił, a dziś na oknie 
dla przewietrzenia powiesił, znikły z okna. Domyśliwszy 
się, że żona ubiór ten wyniosła i zapewne przepije, Za- 
Pytał nadchodzącą właśnie żonę o ten ubiór, z czego 
powstała ponowna kłótnia i krwawa bójka, wskutek 
której nawet wołany był do kancelaryi wszechnicy. Wy- 
szedł potem w rozpaczy, błąkał się po przedmieściu 
i po ogrodzie Jabłonowskich i powrócił dopiero około 
godziny 10 wieczór do domu, Gdy już pościelił sobie 
łóżko, a żonie przygotował na ziemi siennik, nadeszła 
żona Śpiewając i hałasując upita jak zwykle. Wtedy 
wziął świecę, wyszedł na kurytarz, ona zaś przed nim 
umknęła na podwórze i położyła się pod kasztanem. 
Obawiając się, aby w nocy niepokojów nie robiła, lub 
czego nie ukradła, wziął ją za lewą rękę, chcąc ją 
podnieść. Ona zaś krzyknęła prosząc go, aby ją za 
prawą rękę wziął, ponieważ w lewym boku kłuje ją 
w piersiach. Zaprowadził ją tedy z trudnością do po- 
koju, położył na sienniku, przykrył starym żołnierskim 
płaszczem i zgasił świecę chcąc usnąć. Później skarży- 
ła się żona jeszcze na kłócie, napiła się kilka łyżek 
barszczu, wstała, szukała czegoś w komodzie, a gdy 
Się ją zapytał, odrzekła: „Ja już umieram*. „Dobrze, 
odpowiedział jej obwiniony, będzie jednej pijaczki mniej 
na swiecie.“ 

W krótce potem obwiniony zasnął, a gdy się około 
4 rano przebudził, żona jego już nie żyła, leżąc na 
sieuniku, głową ku ziemi, ręce mając pokurczone. Za- 
lękniony tem natychmiast oznajmił sąsiadom o śmierci 
żony, za poradą zaś pedela Jellinka poszedł do Dr 
Łopackiego, lekarza miejskiego po kartkę pośmiertną. 

Przed sądem śledczym jak i przy rozprawie obwi- 
niony wypiera się stanowczo zbrodni. Prokuratorya zaś 
prowadziła przeciw niemu dowód ze zbiegu okoliczności. 
W przedmiotowym względzie, zbrodnia skonstatowaną 
została zgodnem zeznaniem znawców sądowych, którzy 
wykluczyli przypadek jak i samobójstwo. Co do winy 
zaś Fuchsa, to jako poszlaki przywiodła prokuratorya 
nienawiść jego do żony, którą często okazywał, bijąc ją 
bez miłosierdzia, dalej okoliczność, że gdy według zda- 
nia lekarzy śmierć musiała nastąpić w 5 do 15 minut 
po wetknięciu igły, niepodobna przypuścić, aby Fuchso- 
wa już z igłą przyszła do domu, jak to obwiniony 
przedstawić usiłuje; gdy dalej obwiniony sam przyznaje 
że do Żej z nią rozmawiał, o 4tej zaś ją zastał nieżywą, 
przeto śmierć musiała nastąpić między drugą a czwartą 
a wtedy nikt inny nie był obecnym jak tylko obwinio- 
ny sam na sam z żoną, Nigdy zresztą jak to świadko- 
wie zeznają, obwiniony o żonę się nie troszczył, spała 
pod schodami, w piecach całemi nocami nawet w zi- 
mie, onjej nie podniósł, nie położył na pościeli; w tym 
zaś dniu stał się nagle troskliwym, podniósł ją, zapro- 
wadził do pokoju, podał jej barszczu i t. d. Są to zda- 
niem prokuratoryi rzeczy niedające się psychologicznie 
inaczej wytłumaczyć, jak tylko naprzód powziętym za- 
miarem pozbawienia życia żony. Orzekli dalej znawcy, 
że igła w miejscu, gdzie złamaną była, nigdy się przy- 


. padkowo nie łamie, że tedy okoliczność ta wskazuje, iż 


po wetknięciu jej do ciała usiłowano ją wyciągnąć, przy- 
czem się złamała. Widać tedy, iż obwiniony chciał śla- 
dy zbrodni zatrzeć, spodziewając się, że de obdukcyi 
ciała nie przyjdzie. Wystarał się dalej, aby obdnkcyę 
przedsięwzięto na wszechnicy, nie zaś w szpitalu, a to 
ponieważ spodziewał się, że będzie miał sposobność wy- 
dalenia z ciała igły. Przed lekarzem, landwójtem i u- 
rzędnikiem policyjnym utrzymywał, że żona umarła na 
apopleksyę, później w sądzie, że się przypadkowo za- 
biła, potem że już dawno miała zamiar życie sobie o- 
debrać. Opowiadał dalej obwiniony, że nieboszczka cier- 
piała na epilepsyę. Te wszystkie okoliczności częścią 
wprost okazały się mylne, częścią prawdziwości ich w 
śledztwie nie stwierdzono. 

Wybór zresztą narzędzia i miejsca uszkodzenia wska- 
zuje na człowieka z anatomią obznajomionego i zręczne- 
go, takim zaś był Fuchs zdaniem wszystkich, co z nim 
styczność mieli, jakkolwiek z początku starał siebie 
przedstawić jako człowieka niemającego wyobrażenia o 
anatomii i organizmie człowieczym. Inne zresztą okoli- 
czności wskazują na Fuchsa-jako sprawcę, a mianowicie 
że o śmierci żony doniósł sąsiadom bez wzruszenia, że 
na posądzenie, iż żonę zabił, nic nie odpowiedział, tylko 
Się odwrócił, że podczas obdukcyi ciała zmarłej gdy p. 
Tangl odkrył igłę był zmieszany i odszedł szybko z 
pokoju i t. p. 

(Dokończenie nastąpi). 


Gospodarstwo, przemysł 1 


s ©święcim 16go sierpnia 
Oświęcim wzi działkowy do Wiednia przeszło przez 
R adi t 1700 z Galicyi. W dniu wczorajszym 
przy =) dż J izy stada wieprzów, które natychmiast 
= = p° FS zakupiooe zostały. Płacono na 
A A złr. więcej jak zeszłego tygodnia. 
Nie wiemy czy to nagłe podniesienie się cen nieroga- 
cizny utrzyma Się nadal, czy to jest tylko chwilowe. 
Ajencya Oświęcimska Banku Gal. dla handl. i przem. 


Tygodnik finansowy, 


` Przekonanie, że większa część lepszych papieró 
giełdy wiedeńskiej ma obecnie kurs dały w 
wnętrznej swej wartości, podtrzymuje położenie 
giełdy. Warunkiem jednak nieodzownym, ażeby 
rsa na nowo spadać nie zaczęły, jest wolne 
Podnoszenie się ich. Kursa powinny wzrastać w 
miarę pomnażania się liczby rzeczywistycjh 
nabywców wartości giełdowych. Za nadto przy- 
a wzrost kursów zwabia spekulantów. ©) 
Chcą po kilku dniach zwyżki korzystać z osiągnio- 


a ich chęć zrealizowania zakupionych 
podnosząc liczbę wartości po- 
nie tylko zniża od razu 
kursa, ale rzuca na nowo postrach- na kupującą 
publiczność i tamuje przez to popęd do dalszej 
zwyżki. Takie zjawiska wstrzymały w ubiegłym 
tygodniu ogólną tendencyę do zwyżki i sprawiały 
chwiejność dni kilku. © - 
Banki wiedeńskie znają bardzo dobrze skreślone 
przez nas położenie rzeczy, i dla tego, chociaż 
maję przepełnione szafy bądź własnemi, bądź za- 
lombardowanemi u siebie papierami, wstrzymują 
się od nagłego sprzedawania ich. Znajduje się je- 
dnak znaczna liczba banków likwidujących, które 
skutkiem samej czynności likwidacyjnej muszą rzu- 
cać na targ swe wartości. Dopóki więc zasoby 
ich efektów giełdowych nie wyczerpną się zupełnie, 
nagłej zwyżki spodziewać się nie można i położe- 
nie giełdy wiedeńskiej uważać będzie trzeba za 
stosunkowo dobre, jeśli osiągnioną dziś już 
wysokość kosztów przez dłuższy czas utrzymać 


nych zysków, 
niedawno papierów, 
dawanych na sprzedaż, 


ła. 

Względnie do tak szczupło zakreślonych nadziei, 
ubiegły tydzień uważać też możemy za nie zły, 
już z tego powodu, że kursa podniesione w po- 
przedzającym tygodniu potrafiły przetrwać rzuca- 
nie na targ znacznej liczby papierów przez banki 
likwidujące i świeżo zjawiających się spekulantów 
dążących do szybkiego zrealizowania osiągnionych 
przez kilka dni zysków. rep. 

Akcye kolejowe cierpią na tem, że nadzieje do- 
brego żniwa nikną coraz bardziej. Nie doznały 
też zbyt wielkiej zniżki w czasie przesilenia i dla 
tego znajduje się obok nich w tej chwili dużo 
papierów, których nabywanie nastręcza większą 
korzyść przez nader niski kurs, jaki dotąd mają. 

Między akcyami bankowemi pierwszą rolę od- 
grywały i w ubiegłym tygodniu akcye zakładu 
kredytowego. Do rzędu l 
teraz nagle dźwigają z poprzedniego upadku kur- 
sów, należą akcye Vereinbanku, które od czasu 
rozpoczynającej się zwyżki podskoczyły już o dru- 
gie tyle. Mniej pomyślnie odbywa się rekonwale- 
scencya akcyj banku franko-węgierskiego. Większa 
część akcyj tego banku znajduje się w ręku osób 
mniej zamożnych, którym wpłata wrześniowa wy- 
daje się bardzo uciążliwą 1 dla tego chciałyby sko- 
rzystać z jakiej takiej zwyżki, żeby się ich pozbyć. 
Z tej przyczyny nie można się spodziewać wzro- 
stu ich kursów prędzej, aż po uskutecznionej kon- 
wersyi i po częściowem przejściu ich w ręce sil- 
niejsze. : 

Z rzędu akcyj przemysłowych, akcye przedsię- 
biorstw budowlanych najlepszego doznawały powo- 
dzenia. > ć 

Z pomiędzy losów odznaczano większemi wzglę- 
dami losy z r. 1860, niż inne. W rentach, walu- 
tach i dewizach zachodziły tylko małe zmiany. 

W przewidywaniu dalszej zwyżki na przyszłość, 
za którą wiele rzeczy przemawia, zaszła jedna 
tylko niemiła zmiana. Wiadomo, że kursa zawsze 
wtenczas idą w górę, kiedy dyskonto się zniża. 
Zwyżce rozpoczynającej się przed kilku tygodnia- 
mi towarzyszyło to zjawisko. Banki główne zni- 
żały swe dyskonto, a dyskonto prywatne stało je- 
szcze niżej od bankowego. W ubiegłym tygodniu 
stosunek ten zmieniać się zaczął. 

Skutkiem jednoczesnego poszukiwania pieniędzy 
na handel, dla przemysłu i na obudzającą się zno- 
wu spekulacyę giełdową, dyskonto prywatne za- 
częło znów wzrastać i budzi obawę, żeby i banki 
główne dyskonta swego znów nie podniosły. 

Na giełdzie wiedeńskiej wstrzymywała też po- 
pęd do zwyżki zmiana urządzeń giełdowych. Na 
sobotę zapowiedziane było zaprowadzenie nowego 
aranżerstwa. Niewiedziano, o ile ono wpłynie na 
korzyść i wygodę w ostatecznem ukończeniu za- 
wieranych tranzakcyj. Nie jeden więc wstrzymy- 
wał się przed sobotą od tranzakcyj, nie chcąc 
spraw swych powierzać podwójnej ręce aranżer- 
stwa; w sobotę zaś wyczekiwano na skutki nowych 
urządzeń. Ostatnie wiadomości z Wiednia oddają 
naszemu aranżerstwu pochwały szczególnie za szyb- 
kość załatwienia spraw, co też na stałość usposo- 
bienia w końcu giełdy sobotniej wpłynęło. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej z dnia 14 sierpnia. 


Posady: Notaryusza w Haliczu, podania w 14tu 
dniach.— Aptekarza w Głogowie, podania do 10 wrze- 
śnia.— Dwóch kancelistów w sądzie pow. w Tarnopolu 
i Samborze. 

Licytacye: W sądzie pow. w Bolechowie 5 wrze- 
Śnia l'cyt. egz. realn. N. 24 w Podbereżu. — W sądzie 
pow. w Kętach 19 września licyt. egz. realn. N. 76 
w Kobiernicach. — W sądzie pow. w Jarosławiu 17go 
września licyt. egzek. realn. N. 2531 i 2292 tamże.— 
W sadzie pow. w Żółkwi 11 września licyt. egz. real. 
N. 27*/, tamże. 

Zawiadomienia: Sąd kraj. krakowski o rozpisaniu 
konkursu na majątek Maryi Bukowskiej w Biały. — Sąd 
kraj. lwowski Zygmunta Zakieja o nakazie zapłaty 
7000 zł. w. a. bankowi galic. dla handlu i przemysłu. 

Zawezwania: Sąd del. m. w Przemyślu Wojciecha 
Wanata, aby się w przeciągu roku zgłosił do spadku 


ądają| płacą | ządają| piacą 


murs papierów i pieniędzy. | 


Mralków 16 sierpnia. zadają | rap 
(Wartość kuponów do 18 sierp.). | 3 . rom 
Srebro auztrynokie za 100 złr.. 107 25|106 —j — 
e tej grbr. płatne » 106 25|105 — | — 
Ruble rosyjskie papier. za 100 rub. |149 — | 148 —| — 
Talory pruskie za 100 tal. . . 166 50|165 50| — 
Dukat austryacki 1 sztuka . 5 38) 528| — 
Napoleondor 1 sztuka . . . 8 93| 883| — 
Oblig. indemn. galic. za 100złr. 76 — | 74 50| 1 4134 
4°% listy zast.  „ s aż 72 —| 70 —| 58% 
BY, Taty taei a F | 9878) 8—| T 
/49/ listy Zst.86-it.pł. sr. R = 
E „  „ 36-t.pl.bn.|zakt g|8-| 91 — 
Ea n n 18-It.płbn.jymy" 9 =] go = 
T „Amine „ y "58 | 86 —| 95 — | 2 10 
UA „ hipot, » » 100zł. È| 85 —| 88 — | 2 80 
6%,  „zakł.kret.wł.„ 100zł, | S| 94 25| 91 50 
5*/, oblig.poż.kol.węg.„ 120zł. 98 50| 96 50 
Losy prem. węg. za 1 sztukg . 88 25| 86 — 
Ak.B.G.d.H.iP. z40%,zalszt, | 88 —| 84 — | 2 531 
„ „ hipotecz. z 200°, A sj 273 — | 268 —- || 1 06%, 
„ kolei ola Ludwika zł. 210 |-3 223 — |220 — | 1 40 
„ „ Lwow.-Czerm. „ ~ |141 50 | 138 50|| 3 00 
„ „  Warsz.-Wied. za rb. 60 > 96 — | 94 — 
4%, listy zast. Kr. P. I. ser. 100 95 50| 94 — |— 62%, 
WA ” . U "2, 1 PA 00 3 94 50| 98 25 ||-- 621 
509 ” » » n ZA YST. 100 8 94 50| 93 25|— 13, 
49, „ likwid. Król. Pol. 100 |© 81 —| 79 — |-—- 86%, 
Oblig. kolei rumuńsk. tal. 100 44 —| 40 — Bs 
Wieden 16 sierpnia. 

5%, zjednocz. dług pańs, bank, 70 —| 69 80 
S% |» mej sza 78 40| 73 20 

» Oblig. indemniz, niż. Austr. 94 —| 93 — 

» „ Š czeskie 93 —| 92 — 

k ` „  Wwọogierskie 77 50| 77 — 

z ” . gouan 75 50| 75 -- 

» „ ` ukowińskie smj J 7763 

» » . siedmiogr. || 7650! 75 50 


akcyj bankowych, które się |! 


"NSA A = 
a 8 "ze 


po ojcu swoim  Wawrzyńcu zmarłym w Rzeczpolu 
1866 r.— Sąd kraj. krakowski posiadacza zagubionego 
wekslu z daty 11 czerwca 1873 w Oskan wystawionego 
a przez Józefa Korala w Krakowie akceptowanego. 


(Nadesłane). 


Zwracamy uwagę na wydany przez A. Nowolec! tego 
Przewodnik po Wiedniu i jego okolicach oraz wystawie, 
z planem Wiednia i wystawy. Cena 2 złr., oprawny 
w płótno 2 złr. 50 cent. 


(Nadesłane). 


Wszystkim cho zywraca siłę 
i zdrowie bez le wc i kosztów 


Mevwalesciere du Ba; z Londynu. 
Żadna choroba nie może sig oprzeć delikatnej Rovałescierć 
du Barry, która usuwa bez leków i kosztów pagik cier- 
ienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płucowe, choroby wą- 
oby, gruczołów, błon śluzowych, pęcherza, nerek, gruźlicę, 
suchoty, dychawico, kaszel, niestrawność, zatkanie, rozwolnienie, 
bezsenność, osłabienie, hemoroidy, wodną puchling, febrę, 
zawrót głowy, uderzenia, szum w uszach, nudności i wymioty 
nawet wsród ciąży, diabetes, melancholig, chudnięcie, reuma- 
Wya 2 15,000 świadzot chorobach 
y z wo ch choro prze- 
syła sig na żądanie opłatnie. oj 
lejsza niż mięso, Revalesciere jest 0 50 tańsza 
niż lekarstwo. W puszkach zawierających 1/⁄, funta 1 „50 0., 
1 f. 2 złr. 50 0., 2 funty 4 złr. 50 o., 5 £ 10 zir., 12 £ 20 
złr., 24 f. 36 złr., Biszkopty Revalescióre w puszkach po 2 złr. 
50 o, i 4 złr. 50 ©. Revalesciere chocolatóe w tabliczkach i 
prosskach na 12 filiżanek 1 złr. 50 centów, na 24 filiżanek 
złr 50 cent., na 48 filiżanek 4 złr. 50 cent., w proszkach 
z > Senek 10 złr., a filiżanek 20 gm w 
j sca sprzedaży : du B «i Comp. W Wio- 
dniu, Walufschgasse Nr. 8; gaje rj Josef Trawosyński, 
aptekarz, w Tarnowie W. T. 4. Wi i również we wszy 
stkich miastach u znanych aptekarzów i kupców. Z Wiednia 
uskutecznia się przesyłka w różne strony za zaliczką lub prze- 
kazem pocztowym. $ 


Depesse telegraficzne. 


Paryż 16 sierpnia. Wczorajszy dzień (napo- 
leoński) przeminął wszędzie najspokojniej. Nie by- 
ło nigdzie manifestacyj bonapartystowskich. 

Paryż 16 sierpnia. Ajencya Havasa donosi, 
że syn cesarza Napoleona przyjmując znakomit- 
szych Bonapartystów w Chislehurst, oświadczył, iż 
pozostanie wiernym zasadzie wszechwładztwa na- 
rodowego i godłu dynastyi: „Wszystko dla ludu i 
przez lud“. — Thiers w przejeździe swym przez 
Mulhouse witany był przez mieszkańców okrzyka- 
mi; odjechał on dziś do Bazylei. 

Paryż 16 sierpnia. Rząd francuski otrzymał 
dziś doriasierie, że Karliści obsaczyli Bilbao ze 
strony lądowej. Rząd francuski musiał z tego po- 
wodu wejść w stosunki z dowódzcą Karlistów, aby 
bronić swoich poddanych w tem mieście. Rząd 
fcancuski wydał do prefektów okólnik, w którym 
zawiadamia ich, iż obcym jest układom względem 
restauracyi monarchii. Rosya stanowczo przystąpi- 
ła do reformy sądowej w Egipcie; Francya nato- 
miast czyni przystąpienie swoje zależnem od tward- 
szych warunków. Tu i w Londynie rozeszły się 
wieści © zamiarze księcia Karola Rumuńskiego 0- 
głoszenia się niepodległym. 

Belfort 16 sierpnia. Thiers w przejeździe 
do Luzern zatrzymał się tu dzień jeden. Z tego 
powodu miasto było przystrojone a wieczór ilumi- 
nowane. Thiers odjechał dzisiaj. 

Fulda 16 sierpnia. Przesłuchanie biskupa 
Kött w procesie wytoczonym mu przez prokura- 
toryę, naznaczonem jest na d. 25 b. m. Stanowczo 
odmówiono rządowi wyjaśnień o zakładach tutej- 
szych księży emerytów i demerytów. 

Londyn 14 sierpnia. Wielka liczba bonapar- 
tystów przybyła do Chislehurst, między nimi Rou- 
her i Haussmann. Jutro odprawioną tam będzie 
msza żałobna, a po południu odbędzie się u cesa- 
rzowej Eugenii narada. — Z Teheranu piszą do Mor- 
ning Post, że rozpoczęto już roboty przygotowaw- 
cze pod kolej żelazną z Teheranu do Euzeli, któ- 
rą budować będzie Reuter, i że w Persyi dziwią 
się, gdyż kolej ta zupełnie otworzy Rosyi drogę 

o Persyi. 

Rz Al 16 sierpnia. Economista d'Italia do- 
nosi: Między Włochami a Niemcami podpisane zo- 
stały d. 8 b. m. dwie deklaracye: jedna tyczy się 
wzajemnego przypuszczenia towarzystw handlowych, 


| finansowych i przemysłowych; druga zniesienia pas- 


portów dla obustronnych podróżnych i postępowa- 
nia względem poddanych niemających środków u- 
trzymania się. Włochy, Szwajcerya i Niemcy pod- 
pisały umowę względem przesyłania przez Szwaj- 
caryę osób wydawanych sobie na mocy umowy 
między Niemcami a Włochami z d. 31 paździer- 
nika. Również d. 8 b. m. podpisaną została we 
Florencyi umowa między Włochami i Austryą 
względem opłat od aen 5. e girer. 

sunki znajdą ułatwienie. => * D. m. o- 
npe EE EE owy między Włochami a Szwaj- 
caryą o wydawanie osób oskarżonych o przekupo- 


wanie urzędników. 


a Wtorku 19 Sierpnia 1878. 


Bilbao 15 sierpnia. Karliści wezwali miasto 
do poddania się w ciągu 48 godzin. 

Petersburg 15 sierpnia. Znwalid przyniósł 
pomyślie doniesienia o stanie zdrowia wojsk ro- 
syjskich w Chiwie, oraz zachowaniu się pokojowem 
i pełnem zaufania tamecznych mieszkańców. Da- 
aniejsi ulubieńcy Chana, Muhamed Murat i Ramed 
Ulla odstawieni zostali do Kazalińska i są tam 
trzymani pod strażą. Pierwszy oddział uwolnionych 
niewolników perskich w ilości 500 ludzi, miał w po- 
łowie lipca odejść przez Krasnowodzk do domu. 

Petersburg 16 sierpnia. Budżet wojskowy, 
który w tym roku wynosi 169,290,000 milionów 
rubli, ma być na r. 1874 podwyższony o 5 mil. ru- 
bli, i przez następne cztery lata corocznie podwyż- 
szany będzie o 5 milionów, tak, iż w r. 1778 wy- 
nosić będzie 194.290,000 rubli. Ukaz carski na- 
kazał rozpuścić bezzwłocznie wszystkie bataliony 
rezerwy stojące w Rosyi europejskiej, skoro tylko 
nowo pobrani rekruci staną pod chorągwiami. 

Fńonstantynopol 16 sierpnia. Wielki wə- 
zyr i Mosin chan przybyli z orszakiem o godz. 
lej po południu do Dardaneli. Szach perski ma 
przybyć w nocy. 


Wiadomości rozmaite o terminie zwołania Rady 
państwa powtarzają się ciągle, najwięcej jednak 
wiary znajduje przypuszczenie, iż pierwsze posie- 
dzenie odbędzie się, jeźli nie 5go listopada, to w 
każdym razie w pierwszych dniach tegoż miesiąca. 
Nowa Presse zaprzecza stanowczo dwom pogło- 
skom w ostatnich czasach powstałym, mianowicie, 
jakoby rząd miał zamiar zwołania dawnej Rady 
państwa, a powtóre, jakoby sejmy miały być przed 
Radą państwa zwołane. Co do tej ostatniej wieści, 
nie przykładamy do niej również żadnej wagi, bo 
przecież o to właśnie centralistom chodzi, aby sej- 
my zawsze stały na drugim planie; dla tego doma- 
gali się wyborów bezpośrednich, dla tego tak za- 
wzięcie o nie walczyli, aby tylko zepchnąć sejmy 
z właściwego ich stanowiska. Wierzymy przeto bar- 
dzo, że sejmy „nie poprzedzą Rady Państwa*. 
Zresztą, choćby ją nawet poprzedziły, to tak samo 
skrępowane będą w swem działaniu zostawioną so- 
bie krótkością czasu, jak gdyby je zwołano na owe 
trzy czy cztery tygodnie, na które Rada państwa 
ma się odroczyć. 

Jak Nowa Presse pragnie imponować wiadomo- 
ściami o terminie zwołania Rady państwa, tak znów 
Presse gniewa się ciągle na rząd, że zachowuję w 
tym względzie milczenie. Jakkolwiek bowiem dzien- 
nik ten przypuszcza, że ministerstwo nie przedło- 
żyło jeszcze swych wniosków do zatwierdzenia Ce- 
sarzowi, wiedzieć jednak już powinno przynajmniej 
w przybliżeniu, kiedy myśli zwołać Radę pań- 
stwa; ponieważ zaś nie ma powodu robienia z te- 
go tajemnicy, przeto stronnictwo wiernokonstytu- 
cyjne wiedzieć o tem powinno, gdyż to może wpły- 
nąć na rozwój agitacyi wyborczej. Rząd tymcza- 
sem jak milczy tak milczy, nie wzrusza go gniew 
Pressy — bo nie przestaniemy powtarzać: rząd, to 
nie stronnictwo. A 

Wybory nowe do sejmu pruskiego mają być pró- 
bą dla rządu, czy w tym jeszcze roku ma być zwo- 
łany parlament niemiecki, albo też dopiero w przy- 
szłym roku nowy parlament z nowych wyborów. 
Rząd bowiem zechce przekonać się, jak dalece w 
nowym sejmie uzyska przewagę stronnictwo libe- 
ralno-narodowe. Organa rządowe miotają zatem 
na wszystkie strony pociski tak przeciw konserwa- 
tystom jak demokratom, w obawie, aby opozycya 
o tych stronnictw nie przeważyła liczby jego wier- 
nych. 

zjazd lipski delegatów różnych stowarzyszeń 
protestantów niemieckich zakończył obrady swoje 
we czwartek. Uchwalił 14 tez, mających służyć 
za podstawę organizacyi kościoła i stosunku jego 
do państwa; między temi obowiązkowe śluby cy- 
wilne, zjednoczenie wszystkich sekt protestanckich 
w Niemczech, oraz aby Świeccy członkowie syno- 
dów protestanckich mieli zapewnioną sobie wię- 
kszość głosów nad duchownymi. Spenersche Ztg 
utrzymuje też, że rząd pruski wniesie na sejm 
albo na parlament projekt ustawy o obowiązko- 
wych ślubach cywilnych i księgach stanu cywilnego. 

Królewicz pruski przebywa jeszcze w Szwecyi, 
podejmowany z wielką okazałością przez króla i 
szlachtę, przyczem odbywa wycieczki po kraju, 
któreby można nazwać strategicznemi. Ztamtąd 
wstąpi na dwór duński. Podróży tej przypisują 
cele polityczne, wciągnięcia Szwecyi i Danii w bliż- 
sze związki z Niemcami. 

Zaskoczona niespodziewanie prasa ugodą w Frohs- 
dorf, o której przygotowaniach nie nie wiedziano, 
chce sobie teraz wynagrodzić, tworząc mnogość 
baśni na temat wielkiej reakcyi europejskiej, pro- 
wadzonej z Watykanu a zagrażającej całej Europie 
zamachami na wolność, konstytucyoqalizm i usta- 
lone stosunki. Do rzędu tych baśni należy także 
doniesienie jednego z dzienników wiedeńskich, ja- 
koby marszałek Mac-Mahon przez hr. Corcelles 
zaproponował w Watykanie ugodę z królestwem 
Włoskiem. Warunki ugody dla Papieża byłyby 
niespodziewanie korzystne, bo przywrócenie władzy 
świeckiej w Rzymie i w całym okręgu aż do Vi- 


2e | 
5*/, węgierska pożyczka Kol. | Żeglugi parow. na Dunaju |580 —/578 —| Kolei cesarz. Elżbiety 5%, (8r. | 
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Losy pożycz. 7 na 1854 . | 92 50| 92 — ` austryack, zonk. z n (/, za 100. 
tn * 1860 . [102 50/102 2 aż Francisca Tózcha i Kuiasya IL. a 
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terbo, z wyjątkiem Civita-vecchia. Z doniesienia 
tego zdawałoby się, jakoby rząd włoski na proste 
przedstawienie posła francuskiego zgodził się na 
opuszczenie Rzymu i przeniesienie stolicy do Nea- 
polu, ale tylko opór Papieża żądającego wszystko 
albo nie, i zupełaego rozbicia jedności włoskiej, 
przeszkodził wykonaniu tego planu. Jak się też 
można bawić w takie baśnie i liczyć jeszcze na 
wiarę czytelników ? 

Ponieważ orleaniści zjednoczyli się z legitymi- 
stami, przeto również bonapartyści zawerli sojusz 
z republikanami przeciw restauracyi monarchii. 
Jeśli takie połączenie jednych i drugich rzeczywi- 
ście nastąpi, wtedy Francya podzieli się właściwie 
na dwa wielkie obozy: rojalistów i republikanów, 
a w tym ostatnim zniknie na czas jakiś partya ce- 
sarska, byle tylko niedopuścić restauracyi monar - 
chicznej. Z! Ordre, organ bonapartystów, grozi, że 
ciż niedopuszczą restauracyi i gotowi są stawić 
opór. Bonapartyści liczą na armię, która w poło- 
wie jest w ich ręku, w drugiej zaś wyznaje zasa- 
dy republikanckie i jest na rozkazy Gambetty. 
Miałażby próba restauracyi być hasłem nowego 
powstania ? AE 

Kartsgena, dokąd schronili się przywódzcy po- 
wstania południowego, trzyma się jeszcze. Inne 
miasta poddały się, ale sama jedna lagena nie 
zdoła długo stawiać oporu. Tymczasem gabinet 
Salmerona jeśli zdoła wykonać spiesznie uchwałę 
kortezów zwołującą 80,000 TAT będzie miał 
dostateczne siły przeciw Don Carlosowi na pół- 
nocy, który zagraża miastu Bilbao, ale zbywa mu 
na artyleryi i marynarce, by mógł należycie roz- 
winąć działanie. Marynarka bowiem jest usposo- 
bioną socyalistycznie, i dla tego okręty przecho- 
dziły z łatwością pod rozkazy południowych junt 
rewolucyjnych. 


Ostatnio depesze telegraficzne „Gzasz” 


Paryż 17 sierpnia. Wczoraj zebrała się Unia 
republikancka. Sprawozdanie na tem zebraniu wnie- 
sione nadmienia o mało przychylnem przyjęciu po 
departamentach intryg momarchicznych 1 mówi: 
Demokracya republikancka jest zdecydowzną trzy- 
mać się dalej postępowania wyczekującego, czujne- 
go i wytrwałego. Raporty z departamentów, które 
będą, wybierały deputowanych, każą przewidywać 
zwycięstwo kandydatów republikanckich. 

FiRzyma 16 sierpnia. Voce della Verita mówi, 
że prefekci ciągle przedsiębiorą kroki przeciw piel- 
grzymkom pobożnych. Katolicy zamierzają w imie- 
niu miasta Rzymu wznieść pomnik wotywowy ku 
czci „Serca Jezusowego,” jeźli Kościół zwycięży. 
Papież udzielił błogosławieństwa swego temu pro- 
jektowi i zachęca do jego wykonania. 

Wiadryt 17 sierpnia. Karliści strzelali do 
stojących w porcie Bilbao okrętów hiszpańskich, 
angielskich i francuskich, i uszkodzili je. Wystrzał 
działowy z warowni Ksrtageny zmusił uszkcdzony 
parowiec, który przystań blokował, do zaniechania 
blokady. Według urzędowych sprawozdań, armia 
RZE liczy 26,000 piechoty, 450 jazdy i 17 

ział. 


Faiopenhaga 18 sierpnia. Królewicz Pruski | 


i carewicz Rosyjski udali się na zamek królewski 
Fredenborg w odwiedziny do rodziny królewsko- 
duńskiej. 

Ateny 17 sierpnia. Ma przyjść do częściowej 
zmiany ministerstwa. Królowa udaje się w końcu 
sierpnia do Wiednia. 

Dardanele 17 sierpnia. Dziś w południe 
przybył tu Szach Perski; przebył on podczas 
przejazdu burzę, ale morze było mało wzburzone. 
Szach odjedzie dziś wieczór a jutro o llej przed 
południem przybędzie do Konstantynopola. 


PEZET EEE PESO 

Eńurea Wiedeń. dnia 18 sierpn., godź, -— 
© zjedn. dług państwa banks. 6950. — Zjeda. 
oblig. paista w srebrze 73—, — 
102.25 — A. banku 974: — — śkbcze krady- 
towe 237:50 — Landyn i11-10. — Srebro 104 85. 


Dukat —.—. — Lombardy 184—. — Losy z r. 
1864 139:— — Akcye franko - austr. 84— — 
Napeleondor 886—. — Akcye kolei gal. Karola 


Ludwika 22050 — Akcje kolei Lwowsko-Czem. 
13950 — Akcye kolei północno - wsch. 126—— 
Axcye banku związk. (Vereinsb.) 63:50. — Oblig. 
indemaiz. gal. 75—. — Akcye banku wiedeń. 

obrotu ogóln. 151-— — Akcye auglo-haaku 199'— 


Akcye kolei rządowej 333— — Akcye kolei siedm. 
— —. — Akocye kolei Rudolfa 163-—., — Tram- 
way 269'—.-— Aksze banku budowy 121-50. — 


Akoze kolsi wachodn. 71— -—— Akcpe banku s0- 
glo-węgierck. 64— — Akoye kolei zjodn. 149 —. 
Losy tureckio 64:40. —., Losy prem. węg. 82:50 
Akcge kolei Kaszycko-bogumiń. 155 50. als kolei 
cas, Hłżbiety 21850 — Akcye kolei półu. zach. 
205—.— Akcye frauko-węgiersk. 31-—.— Ogólny 
austr. bauk. 140—. — Akcye nowego wiedeńskiego 
Towarzystwa Tramway — —. 
Usposobienie giełdy: stałe. 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Antoni kałobukowski. 
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= Pismo dla Polek. 
a= Wyszedł Nr. 8%8gi | $ s 2 od firmą: 
IE Teie ciwy | rzęd oszustwem! s Mieszkamie | 5 Zaplatalski 
| N wszystkim Prenume-ļ| D ' w iśrakowie na II. Poe Zanta ZYSK i nyżą u ap a a S [| 
Z ratorom. (1350) Pomiędzy wielu ogłoszenia- $ gs przy ulicy B oe r. 92 D. IV. do est chłopiec. 
p Prenumeratę przyj- | 8 X ni, szczegółowo zegarków, nie- wydaje wynajęcia zaraz lub od Š. Michała t. r. potrzebnym. 1-3) e p 
gi i muje Administracya | K 1 Pe AR iz. aby ją Bliższa wiadomość u właściela na miejscu. 
„Dziennika Mód“ w Krakowie ul. Grodzka | $ U, etyk Woher Ere : 1502-3-3) : 
L. 69, oraz wszystkie Księgarnie 1 urzędy 7 resie niechaj się każdy wystrze- Wauczyciel 
pocztowe tak w kraju jak i za granicą. | $ ga przed zakupywaniem zegar- a i e 
= a wynosi kwartalnie: z ryci-|$ ów, jeżeli atma poreda go nie daje AC: Uwiadomien e. kawaler, znający język polski, niemie- 
ami kolorowa i zhe (9 talar) haz Æ statecznéj rękojmi. Kupione odemnie zegarki a Sa ; s 
icia 2 złr. (I tal. p R ER ć a Te r api mi aen Rodzice ż;czący sobie umieścić na stan cki, muzykę pory prak presim = 
R Ont g nić, albo zwrocic, Jestto więc dowo- zice c BN Kip ; mieszczen e na wsi 0 począt A 
z z dem majściślejszćj rzetelności! 1 0 l W lat. cyi uczniów z początkiem Września r. b.|. 3 e 
5 h lo gk: srebro, «ogg 36 sis znaleść om w Krakowie przy|jącego chłopca. Znajomość języka fran- 


ulicy Szewskićj pod Nr. 207 na pierw. |cuskiego ma pierwszeństwo. —  Bliż- 
szem piętrze, zapewnia się przyzwoity i|sza wiadomość w Aptece Erau- 


zdrowy stół, obsługa, korepetycye i macie- | epyńskiego w Krakowie. 
rzyńską opiekę. k (1491-2-3) z on 


- - 

Poszukuje sie  |NEWRALGIĘ. rriena 
iale TOŚ|w jednój . chwili 3 Pigulek anti 
r chwili ustępują po użyciu Pigułek anti- 
nauczyciela na WIEŚ bilat n ie Dra ERRA Skład w Pa w aptece 
> $ p. Levasseur, rue dela Monnaie, 19, — w Krakowie 

któryby był w stawie przysposobić trzech |w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w R 

chłopców do czwartój klasy, — pedagog | głównym — w Brodach u p. M. Kullaka, — we Liwo- 


ieg? jezyku niemieckim ma pierwszeń- | Vie_v, sptece p. Piotra Mikolascha,— w Warszawie . 
OBA Tain aan er: lit - R| pE adach aai E a N 
i F : £. Ku |; Spiessa. (1246-19-) 


poste restante Mszana dolna. (1501-2-3) 


Apteka  |Asystent farmacyi 
dtockmara w Krakowiejzae miese at ten aptek 


poszukuje ucznia, krakowskich. 


a od 4 Pazdziernika r. b Bliższych wiadomości udziela Admi- 
2 i * -° |nistracya „Czasu“. (1476-3-) 
asystenta. a 
y 


1474-3-6) l { 

Poszukuje się kupna lub obok Mogilskićj pray w gminie Piaski 

dzierżawy apteki. [pod Nr. i0, z budynkami i 7'⁄, morgami 

ziemi ornéj, z łąkami, jest z wolnéj ręki 

Interesowani raczą się zgłosić do a-| do sprzedania. (1439-2-3) 

pteki Wgo Dra FI. Sawiczew- 

skiego w Krakowie. (15:2-2-3) bjąwszy w drodze kupna aptekę 

REE Q. pod Opatrznością“ w Czer- 

Wystawa powszechna | * niowcach przy ulicy Lwowskiéj 

1833 i zaopatrzywszy ją w jak najlepsze świe- 

We środę 20 sierpnia i w każdą środę|że materyały, polecam się łaskawym 
odchodzić będzie wiecz. o godz. 7. min. 10 | względom Szanownćj Publiczności. 


osobny pociąg z Ż ż 
z Krakowa do Wiednia Józef Golichowski, 


6”|o na walutę austryacką losowane w 36 lat. 
6" » 2) e) " W 18 lat, 
oraz T°lo Listy dłużne r w 20 lat. 


„listy te są najwłaściwsze do lokowania kapitałów sayz: 


1. Oprócz pupilarnego zabezpieczenia hipotecznego stwierdzonego na ka- 
każdym Liście Zastawnym podpisem c. k. Komisarza rządowego, 
są nadto zagwarantowane całkowitym kapitałem zakładowym Towa- 
rzystwa, które w myśl $. 5 swych Statutów, oprócz pożyczek na. bez- 
pieczeństwie rzeczowem opartych, nie może prowadzić żadnych innych 
interesów bankowych kredytowych lub giełdowych. 

2. Suma znajdujących się w obiegu Listów Zastawnych nie może prze- 
wyższać wierzytelności hipotecznych Zakładu, ani też dziesięćkrotnie 
wziętego rzeczywiście wpłaconego kapitału zakładowego Towarzystwa 
(obecnie wynoszącego 1,000.0060 zir. w. a.) $. 76. 

8. Kupony płatne w walucie dnia 1 Maja i 1 Listopada 

w srebrze dnia 2go Stycznia i 1go Lipca każdego roku, 

wypłacają się bez Żadnych strąceń tytułem podatku lub innym jakim- 

kolwiek. ; 

4. Nakoniec na zasadzie ustawy z d. 2 Lipca 1868 r. Nr. 93 dz. pr. p. 
Listy Zastawne mogą służyć do lokacyi funduszów 
sierocińskich , instytutowych i depozytowych, ró= 
wnież jako kaucye w stosunkach kontraktowych 
i służbowych. 

Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziem- 
skiego są do nabycia po kursie dziennym: 

w Krakowie: w Galicyjskim Zakładzie Kredytowym Ziemskim, 

w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu, 

we Lwowie: w Galicyjskim Banku Krajowym, 

w Warnowie: w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego, 

w Warszawie: w Banku handlowym, 

w Wiedniu: w Lombard und Escompte-Bank, Kirntner-Strasse 10, 

w Berlinie: w Norddeutsche Gronderedit Bank. 


Zapadłe Kupony wypłacają się we wszystkich powyżćj wymienio- 


Podziękowanie. 


Za przyjaźń i ludzkość okazywaną zdro- 
wemu, zą niezmordowane a połączone z 
kosztami niesienie pomocy dogorywającemu 
w Koszkwi ojcu naszemu, nieodżałow» nej | £ 
pamięci Wincentemu Sto lola kowi, wreszcie 
za okazanie nam po stracie jego w rozli- 
czny a dziś rzadki sposób prawdziwego 
współczucia, ośmielam się WWielmoż- 
nym Państwu Sedlmayerom, 
właścicielom Korzkwi z przyległościami 
oraz wiel:baemu X. Nowackiemu, miejseo 
wemu plebanowi, złożyć publicznie serdeczne 
podziękowanie. '(1519) 

W Krakowie 16 sierpnia 1873 r. 

w imieniu rodziny 
Dr. Stanisław Stodo lak. 


Ogłoszenie. 


Z ekspedytu Magistratu odebrane zo- 
stały w r. 1870 przez nieupoważnioną | Š 
osobę allegata służbowe P. Ludwika|5$ 
Dihma, Ekspedytura Magistratu za- |$ 
„pewmia złr. 15 r. a. nagrody temu, kto |$ puzderkiem, medalionem i 5 -letniem re- B 
wskaże ślad tćj osoby, która te alle-|$ «wersem poręczenia. 
gata odebrała i zatrzymała. (1521 2-3) |3 Tylko 121 D.ztr Er | 

Z Ekspedytury Magistratu. Bo wy z obrączką z prawdziwego złota, do 


odskakiwania, silnem szkłem kryształowem 
Kraków d. 7 Lipca 1873 r. 


wraz z łańcuszkiem i medalionem z talmi- 
W aptece w Jaśle 


złota i kwitem poręczenia. 
może znaleźć umieszczenie 


| Tylko 15 lub 20 złr. s22 | 
uczen, 


kotwicowy prawdziwy angielski, savonette 
który 4 klasy gimnazyalne ukończył. 


Nieprawdopodobne, a jednak 
jest prawdziwe | 
Ę Za 1 złr. 50 ci l złr, PW 


> * szwaj- 
carski zegar porcelanowy emaliowany, pię- 
knemi krajobrazami i kwiatami emaliowa- 
ny, bardzo gustowny a przytem tani, po- 
żyteczny dla biednego i bogatego; z jedno- 

a rocznem poręczeniem. 

c i ł rawdz. angiel. 

: Za 9, 10 1 Il ZAP. Papowo, 
cylindrowy, wraz z ciężkim łańcuszkiem z 
talmi złota, medalionem, puzderkiem, klu- 
czykiem do zegarka i 5 -letnim rewersem 
poręczenia, tudzież rezerwowem szkłem do 
zegarka. Takież same zegarki chronome- 
trowe oznaczające czas, ślicznie w ogniu 
pozłacane tylko 12 złr. 50 c. 

12 i 15 złr kosztuje praktyczny, do- 
wm L 20 ALL: pry, ciężki zegarek remon- 
toir, tak zwany Kaiser-Uhr, który jest naj- 
lepszym wyrobem, o jakim zamarzyć mo- 
żna; lekarzom i duchownym itd. nie mo- § 
žna tych zegarków dosyć polecić, gdyż są 

E niezbite dowody, że taki zegarek nie może 

AB o sekundę się różnić. 

tej Yi 1. 18 ł otrzymać można mo- 

s „A Lo) l ZAD: dne zegarki wojsko- § 

we, lekkie, ksztaltne, przytem nadzwyczaj Ę 

gustowne i eleganckie, a co najważniejsze, K 

bardzo punktualne w chodzie i bajecznie § 

tanie; do takiego zegarka otrzymuje każdy 
łańcuszek z naśladowanego srebra modne- 
go kształtu wraz z kluczykiem do zegarka, $ 


o 


z podwójną kopertą, ślicznem rytowaniem, 
wraz z łańcuszkiem z prawdziwego złota 
talmi i rewersem poręczenia. 


, > PTT 
i r Yy prawdziwy angielski 

Tylko 13 zdr. srebrny i w ogniu 
poatacany zegarek chronometer z łańcusz- 
dem medalionem z talmi złota, puzder- 


kiem skórzanem i rewersem poręczenia. nych instytucyacł EISS 
3-1- À takieżsame, znacznie y ytutyach. (1354-5-6) ; 1489-3-3 aptekarz. 
(1513-1-2) 1 ylko 14 złr. zę e Do pociągu tego wydawane będą w ( ) E 
$ wschodnim. Krakowie i na wszystkich innych sta- 
' ' METIE a ; lzi- Ś a ż $ 
Tylko 16 lub 17 złr, mm $ i cyach kolei północnej Ces. Ferdynanda szkła. 
i y zeg s LEN ? > g M J ) 
| rek angielski remontoir Prince of Wales, $ toby sobie życzył nabyć do siewu pszenicy $amdo=] piy jazdy 2.13, klasy ważne ; ; : 
R ; A największy gatunek, -ze szkłem kryształo- = - nek; E> g e è we dake: ry R Yy WANE NA Całkowitych rysunków do uznanych jako 
„A ced; | prem zmywać MI $ wem, wnętrzem niklowem Z prawdziwego mierkKi lub banatki w dobrym gatunku ze zbioru dni a obniżone blisko 0 300/4, Pakunek praktyczne i korzystne pieoów i Quint- 
» ; poj Joke x = - mm i si żkiego złota tal A zegarki te n ają "067 -SaN si d sia 7 > » 4 wa 5 ' i 5 Pe 3 i mniéj wsze 1ch Częsci 
cami, drewutniami, wozowsią i stajnią, jest ELE izka: REKARTE Ie A. tegorocznego, — zgłosić się zechce do Banku $ga-= |do 50 aeii venr ciui PA: opłaty troch l a J e 


zwolnej ręki do sprzedania. ||| g% boz kluczyków; każdy otrzymuje do | licyjskiego dia Efandlu i Przemysłu w 


: ; é Tools K, rch zegarków łańcuszek z talmi złota z i r j 4 moż isa- dlewarnia żeląza i zakład budowy 
Bliższa wiadomość u p Teofili Kasprzy - gor 7 M sud zek z ci złota 2 j tad dò r; wz: du dóbr wynajmować można tak przez podpisa 0 
kiewiez w Bochni. GWYBRA| ćma © SA 0 aga Krakowie, albo wprost Zarza ne biuro centralne jakoteż przez urzędni- machin 


BD. Pistorius 


Gnojnik ostatnia poczta Wojnicz. | 
(1391-2-4) pod HOLZMINDEN. 


(1466-3-3) Edward Homolacs. 


m R EZ A I 0 


y T I 15 r || prawdziwy angielski 

y: KO 10 ZAP. ciężki zegarek z tal- Ę 
mi złota, cylinder, najnowszego: kształtu. $ 
z pods ójnemi szkłami kryształowemi, przez R 
co można widzieć wnętrze, z łańcuszkiem 


e . 
Wielki krzyk 
le l KI Zy z talmi złota, medalionem i rewersem. 


i lament na cholerę, a jednakże Bal- | Tylko 14 lub 17 złr. sra 

sam Wetoriniego okazał się ja- 3 damski z prawdziwego srebra i prawdzi- 
s e. 4 +18 wie pozłacany, z długim łańcuszkiem z 

ko jedyny l niezawodny środek. Żażycie prawdziwego złota talmi i rewersem porę- § 

20 -— 30 kropli na cukrze lub ły-|Ą czenia. 

żeczka od kawy powtarzająć tę dozę |i 


i Tylko 18 1 20 złr. zari rin 


ków tego bióra jadących z pociągiem, 
po cenie od 75 kr. do 2 złr. 30 kr. za 
osobę 1 za dzień. 

Ceny jazdy i wszelkie bliższe szczegóły 
oznaczone są wogłoszeniach znajdujących 
się na wszystkich stacyach. 

Biuro centralne wystawy powszechnej 
dla podróży i mieszkania w Wiedniu IX 
Lichtensteinstrasse Nr. 9. (1300.6-) 


| Z zaręczeniem. | 
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rodzaju, ogro 


dwa i trzy razy co 10 minut, tamuje £ cznie w ogniu pozłacany srebrny zegarek E's © 
f : misty : 1 kurezo IB chronometer z podwójną kopertą, ślicznie Ę s © ; 
zupełnie wy mioty biegunkę i kureze g emaliowany, z pięknym łańcuszkiem z praw- ‘EZT 9U070787 bo BoE # 
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nacierając żołądek i członki kurczem % dziwego talmi złota, medalionem i rewer- 
dotknięte czystym balsamem. Skutek|Ą „pem porocima, AUA 
a r x £ oX 
niezawodny. Dostać można tego balsa- || I ylko 18 lub 20 125 złr. 
- Ę bardzo piękny srebrny prawdziwy angielski 
zę w H * "Wal wę kszy #5 J. zegarek kotwicowy, na 15 kamieniach, z 
anna 1 J. N. altera, w aptekacn pp. || 


bardzo ładnym łańcnszkiem z talmi-złota 
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saliczką pocztową lub poprzedniem nadesłaniem 
pieniędzy. Na szczególne żądanie przesyłają 
się także zegarki i łańcuszki za zaliczką do 
wyboru, a za nie zatrzymane pieniądze zwró- 
cone zostaną. 

Ceny moje są zawsze niższe do naj 


wania zatrudnienia wylecza według zu- 
pełmie nowój metody, doświadczonój w 
niezliczonych wypadkach 
TR rury ImoCZOWćj, 
tak świeżo powstałe jakoteż bardzo z&- 
` starzałe, naturalnie, gruntownie l 


Hambnursko-amerykańskie Towarzyst. akoyjne przesyłki pakunków. 


towym statkiem paro- 
między 


ikozsyłka 


wód mineralnych z Eger- Franzenshad 


Bezpośrednia jazda pocz- 
wym 


niższych gdziekolwiek, a żądania moje od- 4 
szybko „powiednie są czasowi. m Nowym ki = 
sw Hbr. Hartmann, kat Wszyscy, którzy życzą sobie zamówić nowe Ba burgiem i i Jor em, (Franzens-, Salz-, Wiosen-, Neuquelie i kalter Sprudel) na porę 1873 r. 
członek lekarskiego wydziału zegarki, > EA dotykając Southampton zapo- > mocą poczt. statków parowych: już się rozpoczęła, A wody te rozsyłają się w dzbankach kamiennych i bu- 
s Wszyscy, którzy mają zamienić stare ze- w Środę 20 Sierpnia ~ ~ | Mammona w Środę 17 Września, x telkach szklaunych. 

ww! Stadt, Habshurgergas.3. ki da AOTAN pe 4 sę: Frisia ę I s | y 
Wylecza także wyrzuty skórne, zwężenia ść pz, e mall. Westphalia » + E | ahy xenis ka posen a 5 z Zamówienia na powyższa wody, niemnićj na muł mineralny Franzens- 

kol š , 7 y 3 Września |= Molsa z Środę 245 5, EJ i ZA ZA. ; s 
upławy u kobiet, bladaczkę, niepłodność, Filip Fromin z» » $ Września |$ | erpai a w kę ę SRE i badzki przyjmuje wprost albo podpisana dyrekcya, albo też składy natural- 

J ; A 


nych wód mineralnych we wszystkich większych miastach stałego lądu. Za- 
mówienia zostaną szybko uskutecznione. 

Broszury o zadziwiających skutkach leczenia w całym świecie słyn- 
nych wód mineralnych z Eger-Francensbad rozdają się darmo. 


Dyrekcya rozsyłki wód miasta Eger 
(821-7-8) we Franzensbadzie. 


' upławy, 

0 osłabienie męzkie, 
bez wyrzynania i bez a zOłZO- 
wych lub kiłowych wrzodów it. d. Za- 

„chowuje najściślejszą dyskrecyę. Na listy 
z honoraryum z nazwiskiem lub literą odpo- 
wiada odwrotnie. 

Za uadesłaniem 5 złr. w. a. przesyła od- 
wrotną pocztą lekarstwa wraz z opisem n- 
życia. (1371-8-25) 


Cena przewozu osól : Pierwsza kajuta tal. 165, druga kajuta tal. 400. Międzypokład tal. B®. 
II]. AC nów 


Międy Hiamburg -Hawana i Nowym-<Prieanem, 
dotykając Mawra i Samtamdru, 
Germania 20 Września. | Vandalia 18 Października. 
Cena przewozu oxób: Pierwsza kajuta tal. 846, międzypokład tal: 55. 
Bliższych szczegółów udziela: August Woitem, następca Wm. Millera w Hamburgu. 
Zupełne i ważne kontrakty przewozu zawierają umocowani Ajenci: Stamme <% Geisho- 
fer w WIEDNIU. Nener Markt Nr. i7 i p. M. Elbensehütz w KRAKOWIE (1160) 


Fabrykant zegarków, 
Rothenthurmstrasse 9, 
w Wiedniu. 


Uprasza się o spamiętanie a- 
dresu. (1156-3-12) 


Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakoctński. 


Czcionkami Drukarni Leona Pazskowskiego. 
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